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kilkorazowe po 6 et. od miejsca jednego wierszu. 

| Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
| wyznanie agancya p. Adama, á, Rua Clómont 4. 


| Jednorszowa insoraty obliczają się po 7 centów 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Wysokie c. k. Ministerstwo spraw we- 
wnętrznych reskryptem z dnia 22 kwietnia 
r. 1880 L. 54*7 oznajmiło, iż w zastosową- 
niu postanowień $ 2 ustawy z dnia 19 lipca 
r. 1879 i rozporządzenia wykonawczego Dz. 
o. p. Nr. 108 i 109, mają być zniszezone 
nawóz i mierzwa pochodzące z wagonów ko- 
lejowych, w których transportowano bydło 
odżuwacze, pochodzące zZ wolnych okolic 
krajów zarazą dotkniętych. Od dnia ogłosze- 
nia wybuchu zarazy w kraju jest przeto za- 
kazane używanie takiego nawozu i mierzwy do 
eelów gospodarczych we wszystkich stacyach, 
w których bydło takie ładowane lub wyłą- 
dowane było, i w siacyach kolejowych do 
desinfekeyi wagonów przeznaczonych, aż do 
wygaśnięcia zarazy w całym kraju. (o się po- 
daje do powszechnej wiadomości. 

Z e. k. Namiestnictwa 
Lwów dnia I maja 1880. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


aamen ann r, 


Lwów, 11 maja. 


Nigdy dotąd nie przemawiał ks. 
Bismarck w takim tonie, jak na piąt- 
kowem posiedzeniu parlamentu nie- 
mieckiego. Zamiast dawnej energii i 
stanowczości przebija z tej mowy znu- 
żenie i zniechęcenie. Tylko życzenie 
cesarza Wilhelma wstrzymuje ks. Bis- 
marcka od ustąpienia! Swiat cały do- 
myśłał się tego od dawna, zwłaszcza 
od ostatniej prośby o demisyę z po- 
wodu uchwały rady związkowej o stem- 
plu od przekazów. Co dotąd było do- 
mysłem, to dziś po ostatniej mowie 
ks. Bismarcka staje się faktem stwier- 
dzonym. Zeznanie to kanelerza ma po- 
dwójne dziś znaczenie i cel podwójny. 
Najpierw bowiem obala wa. s) do- 
mysły o skutku klęsk, jakie w osta- 


A 


tnich czasach poniósł kanelerz w par- 
lamencie niemieckim, a powtóre daje 
parlamentowi do zrozumienia, że jego 


uchwały w przyszłości także nie bę- pozostawał dalej u steru uz 


da rozstrzygać 0 kierunku polityki kan- 
clerskiej. Ks. Bismarck bowiem o- 
świadczając, że tylko wola cesarza 
Wilhelma wstrzymuje go „od upragnio- 
nej demisji, pośrednio oświadcza tak- 
że, że nie myśli zastosowywać się do 
konsekwencyj, jakie w innych pań- 
Stwach towarzyszą zawsze uieprzy- 
chylnym dla rządu uchwałom parla- 
mentu. Nie jestto właściwie rzecz no- 
wa, bo z całego dotychczasowego po- 
stępowania ks. Bismarcka zawsze prze- 
bijało lekceważenie parlamentu. Dotąd 
jednak salwowano przynajmniej pozo- 
ry, Starano się pogodzić uchwałę z 
życzeniem ks. Bismarcka. ustępowano 
mu nawet często, aby tylko złago- 
dzić to jaskrawe naruszanie zwycza- 
jowych norm parlamentarnego systemu. 

Wszystkich patryotów niemieckich, 
którzy dbają o jutro i wśród najwięk- 
szych powodzeń nie zapominają o nie- 
pewnej przyszłości, ostatnia mowa księ- 
cia Bismarcka musiała żywo dotknąć. 
Cesarstwo niemieckie nie jest bynaj- 
mniej skończoną kreacją polityczną 
a jego organizacya daleką jest jeszcze 
od tej jednolitości, która zjednoczeniu 
narodowemu odpowiadać powinna. 
Cóż się stanie z tem połowieznem dzie- 
łem, gdy nio stanie już potężnych 
jednostek nad niem czuwających, a 
wtajemniczonych we wszystkie jego 
niedostatki ji umiejących osobistą po- 
wagą zapobiedz wszelkim odśrodko - 
wym dąażnościom ? Tylko instytucye 
zapewniają społeczeństwu normalny 
rozwój i trwałość urządzeń państwo- 
wych, bo nie podlegaja niezmiennemu 
prawu natury , które prędzej lub pó- 
źniej z nieubłaganą pewnością dosięga 
polężnych monarchów i genialnych 
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wsze patryotów niemieckich, 
Bismarck groził demisyą a 


niezbędny, jako nie dający 
pić żadnym mężem 
pokolenia, Tem więcej odezwać się 


musi ta troska dziś, gdy ks. Bismarck 
już tak dobitnie zaznacza swoje znu- 
żenie, gdy tem samem daje do po- 
znania, że urzędowanie jego zbliża się 
do kresu. Na tę przyszłość niepewną, 
na ten brak stałych instytucyj orga- 
nicznych i brak mężów stanu. któ- 
rzyby zastąpić mogli kiedyś genial- 
nego kanclerza, spekulują zawsze 
wszyscy skryci i jawni nieprzyjaciele 
Niemiec. Dogorywający na pozór par- 
tykularyzm niemieeki podnosi głowę 
na widok tej niepewnej przyszłości i 
radby jej doczekać się jak najprędzej. 

Ks. Bismarckowi wyrzucają pa- 
tryoci niemieecy, że nietylko nie za- 
bezpieczył obecnego cesarstwa niemie- 
ckiego stałemi instytacyami, że nie- 
tylko wcześnie nie przygotował na 
stępcy dla siebie, jak gdyby uważał 
się za wyjętego z pod praw natury, 
lecz nadto zdyskredytował parlament, 
ten najwybitniejszy organ jedności 
narodowej. zmieniając w nim więk- 
szość według upodobania. Ostatnia 
skarga głośniej niż kiedykolwiek ozwać 
się może właśnie po ostatniej mowie 
ks. Bismarcka. Wystawia ona bowiem 
wszystkim stronnictwom świadectwo 
niezdolności do zapanowania nad gy- 
tuacyą i wydziedzicza niejako stron- 
nietwo narodowo -liberalne, z którem 
książę rządził tyle lat, które wysługi- 
wało mu się jak mogło, i pewnie dziś 
jeszcze na jedno skinienie gotowe było- 
by do wszelkiej abnegacyi politycznej, 
aby tylko odnowić dawny stosunek, 
Centrum tylko będzie zadowolone 
z ostatniej mowy kanclerza. bo otwie- 


kanelerzy. Troska ta Przygnębiała za- 

gdy ks. | dnio lẹ 
następnie | stronnictwa w niedalekiej przyszłości. 
nany jako; 
się zastą- 
stanu z młodszego 


jra mu ona dobrą perspektywę, pośre- 
zakreśla mu rolę panującego 
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Sprawy krajowe. 


(Pożyczka na zasiewy). 


($) Z półmilionowego funduszu, który 
Viydział krajowy otrzymał na mocy ustawy 
z 26 lutego b. r. ze skarbu państwa jako 
bezprocentową pożyczkę na zasiewy dla 
gmin  iejskich, rozdano 19 marca, o czem 
zaraz donesiliśmy, 440.800 zł. Od tego cza- 
su aż do 8 maja udzielał Wydział krajowy 
dodatkowe pożyczki tym powiatom, w któ- 
rych pierwotnie przyznana kwota okazała się 
niedostateczną, oraz tym, które pierwotnie 
zrzekły się pomocy z funduszów publi- 
cznych, w nadziei, że nie okaże się brak 
ziarna na zasiaw, ale później przyznały się 
do fałszywej rachuby. W ten sposób otrzy- 
mały powiaty: Kolbuszowa 3000 zł, Jawo- 
rów 4000 zł., Jarosław 4700 zł, Sanok 
6895 zł., Lwów 4000 zł.. Rzeszów 550 zł., 
Cieszanów 8340 zł, Jasło 8000 zł.. Rawa 
1880 zł., Dolina 400 zł, Rudki 4000 zł., 
Przemyśl 5000 zł, Gorlice 8000 zł., Zło- 
czów 2204 zł., Mielec 880 zł, Limanowa 
2000 zł., Dobromil 750 zł., Żydaczów 400 
zł., Żółkiew 200 zł., Bórbka 31 zł., Tarno- 
brzeg 4550 zł Ostatni powiat, który 19 
marca dla braku wykazów nie nie otrzymał, 
sprawił Wydziałowi krajowemu bardzo przy- 
jemną niespodziankę, gdyż po ostatniej stra- 
sziiwej powodzi oczekiwano ztamtąd jak naj- 
smutniejszej relacyi o stanie zasiewów, a 
tymczasem wydział powiatowy oświadczył, 
iż kwota powyżej wskazana wystarczy mu 
zupełnie. 

Wydziały powiatowe przedkładają już 
protokoły spisane według wskazanego for- 
mularza przy rozdzielenia pożyczek pomię- 
dzy włościan. Z brzmienia sprawozdań dzi- 
siejszych można powziąć przekonanie, że po- 
życzka półmilionowa pokryła najniezbędniej- 
sze potrzeby ludności, a tem samem osig- 
gnęła cel jej wytknięty. Biedni włościanie 
posiadający tylko kilka morgów pola i po- 
zbawieni środków do nabycia zboża na za- 
siew, zostali tą pożyczką ocaleni od nędzy 
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Na Zachodzie ge NE 
awia się wiele książek 0 i 
5 vie jest wydawnictw bez aot 7 418 
rzystających tylko z chwilowe) po bić dobry 
domości o państwie Carów, aby alak panie 
księgarski interes; nie można Je uk Pit 
czyć, że wychodzi dużo rzeczy p ie 
komitych. W Revue des deus i ia kuły 
Leroy-Beaulieu od lat kilku podaje p. 
o Rossji (L'empire des Tsurs et ja Jota jè- 
jego artykuły ciągną się jednak jak 8 iwosi 
sienna, i nie wiem, czy kto miał cierp pa 
przeczytać wszystkie. Sądząć jednak Po aa 
których, będą one stanowiły znakomi Dwie 
łość, gdy się ukażą jako osobne eoo kij 
publikacye jednak o Rossyi potrafiły ? Re 
bie zwrócić powszechną uwagę. I Lese 
nich nosi tytuł Aus der Petersburger © diś 
schaft i ma być napisana przez jakiegos ae 
landczyka, który końezył studya w Pe $ 4 
burgu i pozostawał przez czas długi W BTO 
dowej służbie rossyjskiej, drugą jest dzi y 
Anglika, p. Mackenzie Wallace, nagrac g 
przez akademię francuzką (prix Langlois) KW 
re w tłómaczeniu franeuzkiem wyszło PO 
tytułem: La Russie, le pays, les institutions, 
les moeurs. Jeżeli się do tego doda jedną 
z najnowszych powieści Turgeniewa Les a 
res vierges — ma się mniej więcej wszystko 
co z ostatnich publikacyj o Rossyi czytać 
warto. 


atnich czasach po- 


Między nie- 
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Powieść Turgeniewa nie jest km 
romansem w ścisłem znaczeniu; Są to R 
grafie ludzi, powiązane dość luźnym pów! 
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ściowym węzłem, zdejmowane jednak z taką 
bystrością i talentem, że można im przypatry- 
wać Się z prawdziwem zajęciem. Wprowadza on 
Nas w towarzystwo nihilistów w Petersburgu , 
daje poznać kilku akademików, grupujących się 
około wielce oryginalnej studentki, następnie 
działanie przenosi w okolicę Moskwy, gdzie 
znowu bliżej poznajemy inne typy społeczne- 
80 przewrotu, liberalnego pana rossyjskiego, 
zarządców fabryk i mużyków, którzy li- 
berałów denuncyują. Całość wyborne daje 
wyobrażenie o tem społeczeństwie, w któ- 
rem dopiero burzy się ferment najróżno- 
rodniejszych idei, z którego jednak ża- 
den ustalony nie wyrósł jeszcze organizm. 
Tytuł książki: Dziewicze ziemie, zupełnie 
rzecz dobrze określa, na tych ziemiach nie 
ma jeszcze kultury, rosną chwasty, burzany, 
dzieniegdzie pachnące zioła, ale jedno ziele 
buja nad drugie i step cały wygląda dziko, 
kosmato, nie zdoła jeszcze pomieścić w so- 
bie zwartego łanu przenicy. 

Książka; Aus der Petersburger Gesell- 
schaft daleko poważniejszy wzbudza interes. 
Dwa pierwsze tomy. zawierające portrety 
hr. Szuwałowa, ks. Gorczakowa, opowiada- 
nie o Bismarcku w Petersburgu, o literatach 
za czasów Mikołaja I it. p. wyszły już przed 
pięciu s może sześciu laty, a przeto znane 
są w szerszych kołach publiczności. Mówić | 
zatem będziemy tylko o najnowszym tomie 
tej publikacyi , który zeszłego roku wyszedł 
u Brockhausa pod tytułem: Russland vor | 
und nach dem Krirge. Autor jest głębokim | 
znawcą społeczeństwa rossyjskiego, jego hi- | 
storyi i litaratury; w życiu swem umiał spo- | 
strzegać, a to co widział, zapamiętał. Do, 
przyjaciół Polaków zaliczyć go nie można, 
ale o tyle się patrzy jasno na stosunki Kró- 
lestwa. o ile widzi błędy popełniane w ró- 
żnych ezasach prz z rząd rossyjski. Co do 
społeczeństwa  rossyjskiego przychodzi do 


mniej więcej tej samej konkluzyi co Turge- 
niew w swojej wspomnianej powyżej powie- 
ści — to jest, że grunt je-zcze zanadto nio- 
wyrobiony, aby na nim mogły urość plony 
czyste i pełne. Ludzie, którzyby mogli dzi- 
siaj stanowcze przeprowadzić reformy, jeszcze 
są do tego niezdolni — osobistości tu i ów- 
dzie wzbijające się nad poziom, bez pomocy 
całego społeczeństwa żadnego wielkiego dzie- 
ła dokonać nie potrafią. Ażeby ocenić dzia- 
łających dzisiaj w Rossyi ludzi. trzeba ko- 
niecznie mieć ua oku poprzednią Mikołajow- 
ską generacyę, boć synowie nie mogli się 
odrodzić tak daleca od ojeów, aby ich wiek 
cały kultury przegradzał.. 

Nadzwyczaj ciekawy maieryał „do vce- 
nienia ostatniej generacyi znajduje się W pa- 
miętnikach , których obecnie mnóstwo wy- 
chodzi. Dwa duże czasopisma ciągle są nie- 
mi zapełnione. Na podstawie różnorodnych 
pamiętników przytacza autor ciekawe szcze- 
góły, które mogą posłużyć za dowód, że lata 
młodociane ludzi dzisiaj pięćdziesięcioletnich 
otoczone są jeszeze pomroką, granicząca bli- 
sko z barbarzyństwem. Ztąd też powstało, że 
pod inspektowem ciepłem europejskiej cywi- 
lizacyi, które działało nie na wyborowe ziar- 
no ale na najróżnorodniejsze, często poślednie 
nasienie, powstały ekscentryczne stosunki 1 
ekscentryczni ludzie — z jednej strony owi 
nihiliści, których Turgeniew tak znakomicie 
opisuje, z drugiej mężowie stanu z europej- 
skim rozumem, ale ze starorossyjskiemi skłon- 
nościami. Jako główną wadę tej dzisiejszej 
generacji, która jest powołaną do rządzenia, 
uważa autor -- próżniactwo. Jest ono tak 
głęboko wkorzenione w obyczaju, że prze- 


'szkadza w rzetelnej, skutecznej, wytrwałej, 


organieznej pracy. Myśli więc nowych, chwa- 
lebnych zapędów może być dużo — ale wy- 
konanie zwykle się rozbija o lenistwo. Życie 
salonów w Petersburgu, owem mieście, „gdzie 


= -z n MI w O 0 00000 ZZOZ 


zawsze wyschłe serca a zmoczone bruki“ — 
było do ostatnich czasów niesłychanie czcze 
i puste. Przez jakiś czas sztuka puszczania 
baniek mydlanych należała do najmodniej- 
szych zabaw w salonie, a staranie się pod- 
rzędnego tenora o obee, francuzkie obywa- 
telstwo, uważane było za obrazę honoru na- 
rodowego. 

Autor sądzi, że wśród najróżnorodniej- 
szych politycznych zapatrywań, cała dzisiej- 
sza generacya wspólne ma błędy : niezdol- 
ność do konsekwentnej, naprzód obmyślanej 
pracy, skłonność do samowoli i użycia bez 
granie, niechęć do wszystkiego, co tylko wy- 
gląda na poddanie się pod przedmiotowe, spra- 
wiedliwe reguły. Dowód swój przeprowadza 
autor na kilku osobistościach różnorodnych 
politycznych obozów. Nie wierzy bynajmniej 
w szczery liberalizm i demokracyę Hereena. 
Inuczej zresztą być nie mogło; Hercen, jak 
wiadomo, był naturalnym synem rossyjskiego 
magnata, jednego z najbardziej ekscentry- 
cznych ludzi moskiewskiego społeczeństwa. 
Przed kilkoma laty wyszły nadzwyczaj cie- 
kawe pamiętniki Tatjany Passek, kuzynki 
Hercena, ale bynajmniej nie rewolucyonistki, 
które dają mnóstwo szczegółów o rodzinie 
słynnego redaktora Kałakoża, 

W Gribojedowa komedyi, Książę Teo- 
dor, wchodzi dziwak chemik, który się po 
święca naukom przyrodniczym, mieszka w je- 
dnym małym pokoju ogromnego ojeowskiego 
pałacu. Ten dziwak, to dziad Hercena. Ta- 
tjana Passek Gb, w niego ; przechodziło 
się przez mnóstwo pokoi części i 
graconych tylko tu i ówdzie  pakami z ko- 
oem szkłami lub porcelanami. W osta- 
emie aaga za laboratoryum , mieszkal 

ao. oCZąc najczęściej nieruchomo po- 
między stosami ksiażek i retort, na dywanie 
przykrytym tygrysią skórą. Wieczór ściągano 


niechybnej i zapewne błogosławią dziś wszyst- 
kich, którzy przyczynili się do tego dzieła 
dobroczynnego. Z dzisiejszych sprawozdań o- 
kazuje się dalej, że rozdział funduszu pożycz- 
kowego, dokonany przez Wydział krajowy w 
porozumieniu z rządem, tak na podstawie 
własnego materyału jak i wskazówek staro- 
stów, a więc z wszelką możliwą oględnością 
i skrupulatnością, wypadł sprawiedliwie i w 
trafnym stosunku do potrzeby. Jeżeli są nie- 
kontenci, to chyba tam gdzie nie miano do- 
brego wyobrażenia o celu i charakterze po- 
życzki, lub gdzie zapomniano o tem, że 
500.000 zł. nie mogło wystarczyć na obdzie- 
lenie milionów. Kto nie nie miał i nie mógł 
zkądinąd uzyskać pomocy, ten został ocalo- 
ny, komu zaś brakło zboża na obsianie znacz- 
niejszej przestrzeni, ten mógł w inny spo- 
sób zaradzić potrzebie. Jeżeli w jakim po- 
wiecie najbiedniejsi nawet nie nie otrzymali, 
to pewnie stało się to z winy matadorów 
gminnych, którzy nie pozwolili radzie gmin- 
nej uchwalić solidarnej poręki za dłużników. 
Na to nie było już rady, bo autonomicznej 
gminy nikt nie mógł zmuszać do takiej po- 
ręki a bez niej wobec brzmienia ustawy u- 
dzielenie pożyczki było niepodobne. 

Wchodzi teraz na porządek dzienny 
kwestya zwrotu pożyczek skarbowi państwa. 
Wydział krajowy otrzymał fundusze z wa- 
runkiem zwrotu 31 grudnia b. r. i musiał 
ten warunek postawić swoim dłużnikom, bo 
bez upoważnienia od sejmu żadną miarą nie 
mógł przyjmować uciążliwych dla kraju zo- 
bowiązań. Wyraźnie jednak wskazał Wydział 
krajowy dłużnikom, że wniesie w sejmie 
projekt rozłożenia spłaty tam, gdzie się to 
okaże potrzebnem , na dłuższy okres czasu. 
W takim razie sejm oznaczy warunki tej 
prolongaty i wskaże środki, zapomocą których 
fundusz krajowy w zastępstwie dłużników 
spłaci dług skarbowi państwa w terminie 
oznaczonym Mimo możności przedłużenia 
spłaty niezawodnie wielu dłużników zwróci 
pożyczkę przed 1 stycznia 1881, bo nie bę- 
dzie to nadzwyczajnie trudnem w razie śre- 
dniego tylko zbioru. Zawsze jednak większość 
dłużników uważać będzie przedłużenie ter- 
minu spłaty pod warunkami łagodnemi za 
nowe dobrodziejstwo. W sprawie tej nie po- 
wziął jeszcze Wydział krajowy żadnych po- 
stanowień. Dopiero teraz po rozdzieleniu ca- 
łego funduszu pożyczkowego nadeszła pora 
na załatwienie tej kwestyi. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Bismarck w parlamencie). 

Wezoraj podaliśmy w streszczeniu mo- 
wę ks. Bismarcka na posiedzeniu parlamen- 
tu niemieckiego 8 b. m., na które przybył 
poraz pierwszy od czasu otwarcia obecnej 
sesyi parlamentarnej. Dzisiaj podajemy w ob- 
szerniejszem streszczeniu przebieg całego te- 
go posiedzenia. 

Najpierw zabrał głos Delbrück, a- 
żeby jako sprawozdawca komisyi uzasadnić 
znany wniosek w sprawie żeglugi na Klbie. 
Delbriiek dowodził, że kontrola cłowa na 
Elbie polega na ustawach i traktatach i że 


skórę i wnoszono kołdry i poduszki — zre- 
sztą ten sam dywan służył we dnie za stół 
jadalny. Ów chemik, bogacz milionowy. na- 
zywał się Jakowlew, należał do bardzo sta- 
rej rossyjskiej rodziny i miał dwóch synów, 
Jwana i Lwa. Iwan mieszkał długi czas w 
Niemczech, we Franeyi, we Włoszech, przy- 
wiózł ze sobą do Moskwy ładną mieszezkę 
ze Sztutgardu, Henriettę Haag, i miał z nią 
syna, znanego Herzena, którego tak nazwał, 
aby w nazwisku urobionem z niemieckiego 
słowa Herz, serce, wyrazić swe przywiąza- 
nie dla Henrietty. 

Dem ojeowski, w którym także prze- 
bywał i Lew Jakowlew, opisał Aleksander 
Herzen w swoich pamiętnikach , tłómaczo- 
nych na kilka języków; pani Passek dużo no- 
wych dodaje szczegółów. Aleksander miał 
trzy niańki, ojciec, który nigdy nie wyje- 
żdżał , trzymał dwanaście koni, dwóch stan- 
gretów, nie mających innego zajęcia, jak tyl- 
ko przynoszenie wieczorem Gazety Moskiew- 
skiej. W zimie mieszkano w jednym z trzech 
pałaców, które Jakowlew w Moskwie posia- 
dał — w lecie na wsi. Jakowlew był trochę 
hipochondrem , ludźmi pogardzał bez wyją- 
tku, radził się ciągle tuzina doktorów, cho- 
wał resztki świec, a całe dochody z dóbr 
mu kradli. W Moskwie posiadał domy, któ- 
rych nie wynajmował, aby mu ich lokatoro- 
wie nie niszczyli i aby nie było  niebezpie- 
czeństwa pożaru. Mimo to wszystkie były 
asekurowane. W domu nikt nie miał wyobra- 
żenia o jakichś zasadach moralności; regułą 
były tylko les convenances, les apparences. 
Popa raz narok tylko, na trzech króli, w do- 
mu przyjmowano, i to w przedpokoju; sam 
Jakowlew do niego nie wychodził, tylko po- 
syłał pięć rubli przez służącego z dodatkiem, 
że się go uwalnia od dalszych kościelnych 
ceremonij. A cause de sa santé nigdy pan do 
cerkwi nie chodził, natomiast matka Herze- 


tylko przez ustawę może być zmienioną. Dol- 
na Elba nie stała nigdy pod kontrolą ełową. 
Postanowienia o granicy cłowej nie mogą 
nigdy być pozostawione jurysdykcyi Rady 
związkowej. Poddać dolną Elbę kontroli eło- 
wej, znaczyłoby tyle, co wywierać pressyę 
na Hamburg, aby przystąpił do związku cło- 
wego. 

Po tem przemówieniu powstał ks. Bis- 
marek i wśród ogólnej ciszy i wytężonej 
uwagi słuchaczów dał następujące oświad- 
czenie: „Rząd cesarski nie może przystać na 
to, ażeby parlament dyktował mu warunki, 
pod jakiemi przedłożenie przyjąć jest gotów. 
Nawet zastrzeżenie, ktore proponuje komi- 
sya, nie ma dla mnie znaczenia; albo pano- 
wie macie racyę, a wówczas zastrzeżenie jest 
całkiem zbyteczne, albo też to zastrzeżenie 
ma tendencyę stworzenia nowego prawa, a 
wtedy przekracza kompetencyę parlamentu, 
bo parlament nie może sam dla siebie stwo- 
rzyć nowego prawa. A już co najmniej nie 
powinien tego czynić w chwili, w której 
rząd domaga się zatwierdzenia traktatu nie- 
zbyt ważnego. Jestto rodzajem presyi, która 
ma być na rząd wywarta, presyj, której rząd 
nie podda się pod żadnym warunkiem. Wie- 
deńskie akta traktatowe nie czynią różnicy 
między górną a dolną Klbą; główną rzeczą 
w tej sprawie nie jest wcale wygodna albo 
niewygodna żegluga; nikt nigdy nie zaprze- 
czał Radzie związkowej prawa przecięcia El- 
by linią cłową. Poświadczą to wszyscy starsi 
urzędnicy niemieckich państw, którzy mieli 
do czynienia zta sprawą; poświadezy to na- 
wet sam Delbrück z czasów dawniejszego 
swego urzędowania. Jeżeli propozycya zosta- 
nie przyjętą, uważać to będę za odrzucenie 
projektu; w takim razie rzecz byłaby skoń- 
czoną. Ze strony innych rządów wypowie- 
dziano nawet zdanie, że całe prawo wolnego 
portu w Hamburgu nie jest prawem Szcze- 
gółowem (Singularrechi), lecz że artykuł 34 
konstytucyi może być poprostu usunięty u- 
stawą, jeżeli przeciw temu nie podniesie się 
14 głosów. Na to odpowiedziałem z całą sta- 
nowcześcią, że nie zgadzam się z takiemi 
poglądami, i że nie mogę zgodzić się z zda- 
niem, iż prawo wolnego handlu mogłoby 
być usuniętem tylko za zezwoleniem Hata- 
burga. Ale nie ulegało żadnej wątpliwości, 
że Rada związkowa może oznaczyć granicę 
obszaru wolnego portu i prawo to było też 
e wykonywanem przez Radę związ- 
ową. 

Ale co prawda — mówił dalej Bis- 
marck — ostygł już nieco zapał dla idei 
zjednoczenia państwa. Wzmógł się natomiast 
partykularyzm w skutek walki stronnictw. 
Stało się dla mnie potrzebą jeszcze raz w 
życiu przemówić z tego miejsca i dać świa- 
dectwo narodowym dążnościom przeciw par- 
tyk' laryzmowi i przeciw usiłowaniom stron- 
nictw, które stają na przeszkodzie rozwojo- 
wi państwa. Muszę to wypowiedzieć, skoro 
widzę, że najznakomitszy mój współpracow- 
nik okolo założenia państwa (Delbrück) idzie 
dzisiaj ręka w rękę z centrum i z stronni- 
etwami, które wówczas głosowały przeciw 
konstytucyi państwowej (Oho!) Nie mogę 
powstrzymać tego ruchu wstecznego, ale mo- 
gę dać przestrogę z tego miejsca, na którem 
stoję. Nie wiem, czy grunt jest dość silny 


na, pobożna protestantka, odczytywała eo 
niedzielę swe Stunden der Andacht Zsehok- 
kego i prowadziła syna prawosławnego do 
protestanckiego zboru Piotra i Pawła. 

Wie die Alien sungen, so zwitschern 
die Jungen — powiasa nasz autor. W trzy- 
nastu latach był jaż Herzen skończonym wolno- 
dumą, różne rzeczy widział, słyszał, czytał 
i różnych się nauczył — ale o pojęciu obo- 
wiązku , poważaniu starszych, poddaniu się 
pod moralne prawa niezawisłe od samowoli 
i fantazyi — nie miał najmniejszego wyo- 
brażenia. Obdarzony wielkiemi zdolnościami, 
połykał francuzkie książki bez wyboru, pra- 
gnął nauki, i wszedł do uniwersytetu mimo 
wyraźnej woli ojea, który mu ebciał urzędo- 
wą otworzyć karyerę. Brat jego, prawie ró- 
wny wiekiem, był od dzieciństwa zapisany 
już na etacie urzędników w Moskwie; awan- 
sował, nie umiejąc nawet dobrze czytać i 
nie widziawszy nigdy urzędu. To też gdy Ale- 
ksander zaczynał uniwersyteckie przyrodni- 
cze nauki, brat miał już ordery. Herzen 
wszedł w towarzystwo młodzieży, dążącej do 
lepszych celów, w towarzystwo Granowskieh 
i Stankiewiczów, ale wszystkie piękne marze- 
nia i dążenia były zamglone dziedzicznemi 
błędami znakomitszaj rossyjskiej młodzieży : 
brakiem energji, brakiem skupienia władz 
umysłowych i moralnej powagi, przedewszy- 
stkiem błędem lenistwa, choroby najznako- 
mitszych rossyjskich umysłów. 


Psuty w dzieciństwie stał się tak dalece 
próżnym, że błąd ten należał do najwybit- 
niejszych cech jego charakteru, mimo wygła- 
szanych z wielkim hałasem zasad demokra- 

| tyeznych i socyalistycznych ; nie poznawał 
| przyjaciół, gdy skromnio występowali, dumny 
demogog nie mógł się oprzeć zwyczajom mo- 
skiewskiego high life, jabby jaki młody ofi- 
cer gwardyi. Na uniwersytecie moskiewskim 


do stoczenia walki partykularnej i pomiędzy 
stronnictwami. Po raz pierwszy zaprzeczono 
dzisiaj Radzie związkowej jej prawa konsty- 
tueyjnegą; po raz pierwszy dzieje się dzisiaj, 
że spory konstytucyjne są załatwiane w Ra- 
dzie związkowej większością głosów. W eią- 
gu tej sesyi, z małemi wyjątkami, głosowa- 
ło centrum zawsze przeciw rządowi; jest to 
fakt ważny, jeżeli się zważy, że stronnietwo 
to liczy i00 ezłonków, a więc prawie poło- 
wę obecnych na posiedzeniach deputowanych. 
Przy głosowaniu nad projektem o wyspach 
Samoa dało samo centrum 64 negatywnych 
głosów ; z taką eyfrą liczyć się wypada. Cen- 
trum jest zawsze gotowe do ataku. Z tej 
wieży są rzucane pociski przeciw rządowi. 
Przeciw centrum, Polakom i postępowcom 
musi rząd walezyć, a w ostatnich czasach 
przybyła jesze firma wolnego handlu, która 
sięga od postępowców aż do konserwatystów 
(wesołość). Według wrażenia, jakie odniosłem, 
zdawało mi się, że centrum zamierza zbliżyć się 
do rządu i zamierza z nim zawrzeć kompromis 
nietylko w kwestyi ceł ochronnych, ale tak- 
że w innej kwestyi, która najdalej za dni 14 
zajmować nas będzie w sejmach (kwestya 
kościelna) Doświadczenia poczynione w sej- 
mie i w parlamencie zachwiały tę moją opi- 
nię; zachowanie się centrum jest dla mnie 
barometrem, po którym poznaję, czego ma- 
my się spodziewać po Rzymie. (Zaprzeczenie 
z centrum). Wielu z panów należy do stanu 
duchownego, albo też zostało wybranych 
pod wpływem księży, musicie więc liczyć 
się z opinią papieża. Przy nieregularnej fre- 
kwencyi lzby wystarczy nieznaczna liczba 
przeciwników rządu, ażeby zapewnić sobie 
większość przeciw rządowi. Na barkach cen- 
trum stoją stronnictwa, które uważają za swa 
zadanie walczyć przeciw rządowi wszelkiemi 
środkami. Czy godzi się przy takim stanie 
rzeczy poruszać kwestye konstytucyjne? Czy 
należy popierać partykularyzm ? Bo wszakże 
komisya, a przynajmniej jej większość. ape 
luje nie bez skutku do partykularyzmu. Czy 
jest teraz na czasie siać niezgodę pomiędzy 
rządami, która są jedynem schronieniem 
konstytucyj ? Bo wszystko polega na trakta- 
tach pomiędzy rządami. (Prawda! z lewicy). 
Każda watpliwość, ażali traktat związkowy 
zostanie zachowany, ma swoją niebezpieczną 
stronę. Ja, jako kanclerz państwa — mówił 
ks Bismarck z wielkim naciskiem nie 
mogę się temu przypatrywać obojętnie, Wal- 
czę od 20 lat za jednością niemiecką. O pe- 
wnym mężu stanu, który ma większe ode- 
mnie zasługi, czytałam w pewnej nocy bez- 
sennej następujące słowa francuskiego dzie- 
jopisarza: „Zł devait succomber au poids des 
haines inassouvies, qui s'accomblent sur la 
tête de tout ministre, qui reste trop long- 
temps au pouvoir.“ (Musiał uledz pod cię- 
żarem nienasyconej nienawiści. która groma- 
dzi się przeciw każdemu ministrowi pozo- 
stającemu za długo w urzędzie). Jedyną 
rzeczą, która trzyma mnie w urzędzie, jest 
wola Cesarza. Bez Jego woli nie chciałem 
Go opuścić; próbowałem tego już kilkakro- 
tnie, jestem bowiem już strasznie znużony 
(todimüde). Bo i z jakiemiż trudnościami mu- 
szę walezyć w obronie niemieckiego pań- 
stwa? Cheę na to zwrócić uwagę stron- 
nictw. Gdybym złożył mój urząd, musiałbym 


należał Herzen do tego samego koła błyszezą- 
cej postępowemi zasadami młodzieży, co hi- 
storyk Granowski. O rzeczywistych studyach 


mowy tam nie było, filozofia klegla była po- | 


między nimi w modzie, najdrobniejszy szcze- 
gół dyskutowano i komentowano bez końca, 
zresztą cały Czas prawie był zajęty koleżeń- 
skiem i towarzyskiem życiem, tak, że do wła- 
ściwej pracy zupełnie nie pozostawało czasu. 
Przytem wzajemna admiracya kolegów do- 
chodziła do najwyższego stopnia, a gdy Gra 
nowski wystąpił publicz-ie z odezytami o hi- 
storyi średniowiecznej, tyle powstało wrzawy 
i pochwał, jak gdyby był wynalazł kamień 
mądrości. 

Do tego koła należał także przyjaciel 
Herzena, młody dandy Ogarew, zdolny dyle- 
tant, następnie sławny w swem społeczeń- 
stwie Beliński, ale eała ta pociecha ojczyz- 
ny trawiła czas na dyskutowaniu, marzeniu 
i paleniu fajek, a noce przepędzała najczęś- 
ciej przy zielonym stole. „I to się działo — 
opowiada autor naszej książki — pomiędzy elitą 
młodzieżą, która o głowę wyżej się nosiła 
od swych rówieśników ; w innych warstwach 
młodzieży nie było nawet zajęcia się Heglem 
i Schellingiem, ale tylko hulanką. Trzebaż 
się więc dziwić, że ei ludzie, którzy nigdy 
rzetelnej nie zaznali pracy i nie mogli do 
prowadzić do tego, aby cośkolwiek pojąć i 
zrozumieć gruntownie, że ci ludzie nie mo- 
gli dojść do niczego innego, jak tylko do ne- 
gacyi tego, Co istniało. Brak karności i le- 
nistwo, bierność wykluczająca wszelką praw- 
dziwą inicyatywę, były źródłarai zepsucia dla 
wszystkiech, którzy się wychowali pod wpły- 
wem rossyjskiego ancien régime — tak dla 
simych sług tego systemu, jakidla ich prze- 
ciwników, radykałów i nihilistów...* 


RK 


į prosić Cesarza, ażeby nowy gabinet wybrał 
z tej sfery, któraby zdołała pogodzić życzenia 
centrum z życzeniami konserwatystów. Czy 
później postępowcy i zwolennicy wolnego 
handlu popehną mojego następcę na drogę 
do (anossy, tego nie wiem. luna droga jest 
tylko wtedy możliwą, jeżeli wszyscy ci, któ- 
rzy nie zgadzają się z dążnościami centrum, 
zaniechają wszelkich sporów stronniezych. 
Nie wiem doprawdy, dlaczego ja sam jeden 
mam się tak bardzo interesować utrzyma- 
niem państwa? Wszakże panowie jesteście 
także Niemcami. wszyscy macie w tem in- 
teres, ażeby państwo istniało i każdy z was 
może być przez jakiś czas ministrem Ale 
mojego współdziałania nie możecie się do- 
magać, jeżeli każdy z osobna uważa się za u- 
prawnionego do podkepywania dzieła moich 
dążności.* (Oklaski z prawicy, sykanie z le- 
wiey). 

Po tej mowie wyszedł ks. Bismarck z 
sali obrad. 

Dep. Wolfson (z Hamburga) zapi- 
sał się do głosu, celem wniesienia stanow- 
czej remonstracyi przeciw wywodom ks. 
Bismarcka. „Muszę stanowczo — tak powie- 
dział mowca — odeprzeć twierdzenie kan- 
clerza, jakoby ruch ten był partykularysty- 
cznym. Jeżeli kanclerz nazywa partykulary- 
stycznem wszystko to, co się w poszczegól- 
nych wypadkach sprzeciwia usiłowaniom 
rządu, to w takim razie ma słuszność (Bar- 
dzo trafnie! z lewiey). Ależ mojem zdaniem 
nie jest to trafną centralistyczną dążnościa, 
znosić istniejące prawa. Ochrona istniejących 
praw jest najsilniejszą podporą centralizu- 
Jących dążności według naszej konstytucyi 
pajistwowej. (Bardzo trafnie! z lewiey). Nie 
my, lecz rząd pruski wywołał spór konstytu- 
cyjny swoim wnioskiem skierowanym prze- 
ciw Hamburgowi. Jeżeli słabszy broni swo- 
ich praw, nie można tego jeszcze nazwać 
partykularystyczną dążnością.* 

Dep. Windthorst: „ałuję, że kan- 
clerz z powodu swojego zdrowia musiał wyjść 
z sali i nie usłyszy odpowiedzi naszych. Nie 
chcę rozbierać samego przedmiotu, lecz od- 
powiem tylko na ataki i mam nadzieję, że 
prezydent nie przywoła mnie do porządku, 
bo mniemam, ża skoro kanclerz czyni takie 
wywody, to wolno pam je rozbierać. Cen- 
trum nazwał kanclerz wieżą, która jest na to, 
aby stawiać opór państwu; brzmi to mniaj 
więcej tak samo, jak zarzut uczyniony nam 
dawniej. że jesteśmy wrogami państwa. My 
zaś ośmielamy się twierdzić, że mamy dla 
państwa niemieckiego takie same gosące u- 
czucia, jak kanclerz. Swiadczy o tem zeszło- 
roczna uchwała nasza, gdyśmy państwu po- 
zostającemu w wielkich kłopotach finanso- 
wych przyzwolili 130 milionów nowych po- 
datków. Czy wohec takiego faktu można nas 
nazwać wieżą skierowaną przeciw państwu — 
niechaj oceni zdrowy rozsądek uarodu. W 
ostatnich miesiącach , tak tutaj, jako też w 
sejmach głosowaliśmy tylko według naszego 
przekonania iw tej mierze byliśmy zawsze 
w zgodzie z naszymi wyboreami, do których 
potrzebuje się tylko odwołać kanelerz, aby 
znaleść potwierdzenie tego, to powiedziałem 
Kanelerz mniema, że nasze głosy pozostają 
pod wpływom Rzymu; odpieram stanowczo 
tę insynuaeyę. Ubolewamy nad tem bardzo, 
że w interesie Prus i państwa uznano za 
rzecz stosowna podjąć walkę na Śmierć lub 
życie z katolickim kościołem, walke, która o- 
statecznie zaszkodziła wielce interesom pań- 
stwa; ale nie my spowodowaliśmy tę walkę; 
niestety powstała ona w chwili, która była 
pełną chwały dla uarodu niemieckiego, po- 
wstała ona w Wersalu. Jeżeli ta walka nie 
zostanie wkrótee zaniechaną, to zaiste pań- 
stwo zostanie wstrząśnięte w swoich pedwa- 
linach. 15 milionów mieszkańców nie można 
bezkarnia krzywdzić w najświętszych ich 
prawach; muszą oni, pokrzywdzeni, odwrócić 
się od swych prześladowców. Gdy kościół 
katolicki miał większość w państwie niemie- 
ekiem, domagali się nasi protestanecy bracia 
gwarancyj i to całkiem słusznie. Otrzymali 
oni takie gwaraneye a nam odpowiedziano 
na podobną prośbę ustawami majowemi. W 
Niemezech mamy już niestety dwa kościoły 
i dlatego też musi każdy mąż stanu starać 
się o należyte uporządkowanie stosunków 
tych kościołów; wówezas państwo będzie mia- 
ło silniejszą podstawę, niż na paragrafach, 
ktore można dowolnie interpretować. Jeżeli z 
nami głosuje raz to, drugi raz owo stronni- 
ctwo, jest to tylko dowodem, jak objektyw- 
nie badamy przedłożenia, bo przecież nie 
można przypuscić, ażaby którekolwiek stron- 
uictwo w tej Izbie chciało na seryo popierać 
nas w naszych dążnościach kościelnych. Od- 
rzuciliśmy przedłożenie w sprawie Samoy, 
bo przekonaliśmy się, że interesa w tem 
przedłożeniu poruszone nie warte są tych 
sum, jakich od nas żądano, i nie mieliśmy 
nadto pewności, ażali skończy się na tych 
sumach. W tem przedłożeniu upatrywaliśmy 
początek polityki kolonialnej, której pożyte- 
czność nie została jeszcze zbadana; obawia- 
liśmy się, że wkrótee mógłby honor Nie- 
miec być zaangażowany, że musielibyśmy bu- 
dować floty, które wyczerpałyby zupeł- 
nie siły kraju, który w armii lądowej 
' winien szukać swej potęgi (Brawo). Nie 


mamy żadnej innej politycznej podstawy, 
niż każde z stronnictw tej lzby; zachodzi 
tylko ta różnica, że nie jesteśmy zawisłymi 
od każdorazowego usposobienia rządu tak jak 
inne stronnictwa. Że nasze kościelne dąż- 
ności nie idą za daleko, dowodzi ta okolicz- 
ność, że w Prusiech, według starej konstytu- 
cyi, która zaspakajała nasze życzenia, żyliśmy 
w największej zgodzie wyznaniowej. Teraz 
jest właśnie na czasie przypomnieć, że Fry- 
deryk Wilhelm IV nie był takiego zdania 
jak obecny rząd państwowy. Dlaczegoż już 
raz nie wyjaśni ten rząd, w jaki sposób za- 
mierza koniec położyć obecnemu smntnemu 
stanowi rzeczy? Dopiero wtedy możnaby 
twierdzić, że zgoda z nami jest niemożliwą, 
Zresztą pokój musi być zawarty nie z nami, 
leca z rzymskiem kościołem. Życzymy sobie 
tego pokoju jak najgoręcej. bo wzmaga się 
zdziczenie gminu a socyalna demokracya roś- 
nie. Mniemam, że dzień dzisiejszy przyczy- 
nił się do przekonania panów, jak koniecz- 
nym jest pokój, ażeby nie pojawiały się bez- | 
ustannie takie rekryminacye. Sądzę że kan- 
clerz tylko w pewnem rozdrażnieniu wypo- 
wiedział tutaj dzisiaj uiejedno zdanie, które- 
go nie bierze całkiem na seryo. Apeluję tedy 
przeciw zirytowanemu kanelerzowi do kan- 
elerza uspokojonego. Mniemam, Ż6 w zaciszu 
domowem wyda o nas łagodniejszy wyrok 
Do innych frakcyj apelował on w ten spo- 
sób: Strzeżcie si: centrum ! Nie sądzę, aże- 
by udało się utworzyć wielkie stronnictwo, z 
którem możnaby rządzić bez centrum a zwłą. 
szcza przed ukończeniem walki wyznaniowej 
A już pod żadnym warunkiem nie znajdzie 
się stronnictwo, któreby wszędzie i zawsze 
gdy tylko tego rząd zechce, mówiło: zak/ 
Jeżeli tego domaga się kanclerz, to dziwię 
się, dlaczego poprostu nie zniesie całej re. 
prezentacji narodowej. My nie chcemy także 
opozycyi quand meme, lecz oponujemy tyl- 
ko wtedy, jeżeli mamy coś do wytknięcia 
pewnym przedłożeniom. Jeżeli ta opozycyą 
w czasach ostatnich pojawiała się częściej KG 
dawniej, to powodem tego jest jedynie ta 0 
koliczność, iż w ostatnich czasach pojawiały 
się częściej przedłożenia, które trudno była 
pogodzić z interesami narodu (Bardzo traf- 
nie! z lewicy). Nie życzę sobie niezego a 
ręcej, jak tego, ażebym zawsze mógł jść „4 
dnie z rządem; ale nie mogę tego uez DAK 
i nie uczynią tego także moi SE ką 
poświęceniem interesów, których i 
tutaj dotychczas. Niechętnie Tie AE y 
wiedź i byłoby mi bardzo przykro, gdybym 
wypowiedział może jakie słówko niemiłe dila 
kanclerza, ale musiałem odpowiedzieć, bo 
KRY mi, że spór kościelny może być za- 
rak "pa przez kanclerza a żałowałbym 
ie, gdy y załatwienie tego sporu w sku- 
tek dzisiejszej rozprawy zostało od 
czas nieokreślony. Niechaj AOR | 
Rz SALA y. Niechaj tedy kanelerz stwo- 
AN U którym mogłyby istnieć tak re- 
a leka jak też wszystkie inne religie, 
osiagniet przekonany, że wówczas zostanie 
F giy cel, który dotychezas nie mogi 
Jć osiągniętym, (Oklaski w centrum). 


(Rozmowa z Derbym). 

Korespondent wiedeńskiej Allyemeine 
Zeitung miał z lordem Derbym rozmowę, 
którą przed kilku dniami podaliśmy już w 
telegraficznem streszczeniu. Obecnie mamy 
przed sobą obszerne sprawozdanie z tego 0M- 
terwiewu, który Z wielu względów zasługuje 
na uwagę. Derby zastrzegł się Zaraz na wstę- 
pie, że mówi tylko jako prywatny człowiek, 
że nie wie, jakie są zamiary rządu, gdyż nie 
jest w nie wtajemniczony. „Przypuszczam 
(I presume) powiedział kilka razy Z naciskiem. 
że nowy rząd będzie szanował wszystkie przez 
poprzedników zawarte układy i że będzie Się 
starał przeprowadzić je”. „Austrya znajduje 
się ze względu na okupacyę Bośnii i Herce- 
gowiny na stanowisku zupełnie legalnem; 
opierając się na traktacie berlińskim i zasło- 
nięta nim zupełnie, może w obrębie tego 
traktatu liczyć na Anglię. która żywi dla Au- 
stryi tylko dobre życzenia i chętnie pragnie 
iść z nią ręka w rękę. Gdyby jednak Austrya W 
dalszym rozwoju wypadków miała się pomknąć 
poza traktat berliński i jak o tem zaczęto Ju” 
przebąkiwać, chciała się posunąć aż do m0- 
rza, wtenczas mogłaby nastąpić wątpliwość, 
jakie stanowisko zająłby rząd wobec takiego 
rozwiązania“. Lord Derby bardzo ostrożnie 
dobierał wyrazów i namyślał się nieraz kilka 
minut, zanim wypowiedział jakie zdanie, do- 
piero w dalszym ciągu rozmowy mówił 7 
pewnym zapałem. „Kwestya ukonstytuowó” 
nia samodzielnej konfederacyi państw balkan- 
skich, powiedział Derby, obchodzi Austryę * 
w każdym razie Rossyę w daleko wyższy. 
stopniu aniżeli Anglię, która w rzeczy same) 
na tę sprawę nie potrzebuje zwracać wielkiej 
uwagi. Ugniskiem interesu angielskiego jest 
Konstantynopol; w całej Auglii nie ma czło- 
wieka, któryby się zgodził na to, aby Rossyż 
tam się kiedy usadowiła*. 

Po kilku minutach namysłu mówił lord 
Derby dalej: „Tureyi nie można już utrzy” 
mać ani też uratować a im prędzej ustanie 
jej panowanie w Europie, tem fepiej dla po- 
koju świata. Anglia szłaby chętnie. ręka 
w rękę z Austryą, ale polityka każe tej osta- 

Qazsta Lwowska z dnia 11 


tniej przyłączyć się do Niemiec. Myśl, aby 
Anglia była trzecią w związku, nie może 
być zrealizowaną ze względu na Francję, 
z którą Anglia utrzymywała od lat 25 naj- 
lepsze stosunki. Anglia ceniąc sobie wysoko 
tę przyjaźń, chce JĄ I nadal utrzymać. Ser- 
deczny alians Z Niemcami musiałby osłabić 
lub naruszyć przyjazne stosunki z Francyą. 
Cenię Bismarcka jako męża stanu, ale nie 
poruczyłbym mu kierownictwa polityki an- 
gielskiej (I should not like to trust him 
with the direction of Englands policy.) 
Przypuszezam, dodał Derby znacząco, że 
rząd jest tego zdania. Pan zapatrując się na 
tę sprawę Z austryackiego punktu widzenia, 
będziesz zapewne Innego zdania. To jednak 
jest rzeczą pewną: żywimy jak najbardziej 
pokojowe usposobienie względem Austrgi i 
uważamy ZA najlepsze, aby w przyjacielski 
sposób porozumiała się z Rossyą co do 
państw bałkańskich!“ Zapytany o azyatycką 
politykę Anglii, wyraził się lord Derby, „że 
z Cypru nie można się spodziewać wielkich 
korzyści dla Anglii tak samo jak w swoim 
czasie z wysp jońskieh. Nie można jednak 
po prostu zrezygnować z Cypru. Ludność 
przyzwyczaiła się już do opieki iy do admi- 
Listracyi angielskiej. Anglicy osiedlili się 
tam į włożyli kapitały w rozmaite przedsię- 
biorstwa. nie można więc ich tak zostawiać 
na lodzie. A tego można być z góry pe- 
wnym, że Żaden rząd angielski nie usunie 
się bez potrzeby od zobowiązań, które przy- 
jął jego” poprzednik, Na to może się spuścić 
lud angielski i każdy inny obcy naród. Je- 
Śli ks. Bismarck zganił dawniej Anglii zrze- 
czenie się WYSP jońskich jako błąd politycz- 
ny ponieważ nigdy nie należy ustępować 
terytoryum bez potrzeby lub korzyści, to 
miał on prawdopodobnie szezególne powody 
do takiego niesympatycznego dla mnie zda- 
nia. Wszystkie postanowienia traktatowe 
z Turcyą CO do Małej Azyi są tylko warun- 
kowemi (conditional). Lord Derby powto- 
rzył to kilka razy Z emfazą a następnie mo- 
wil: „Apgliż zawarła z Tureyą co do Małej 
Azji osobny tra Czy ten krok poprze- 
dniego rządu był mądrym, w to nie cheg 
wchodzić, ale nie mogę 89 „pochwalać 
Istnieje jednak jeszcze droga wyjścia. Gdyby 
Turcya, Da CO się zanosi, nie spełniła przy- 
j b z swojej S j 

JE byłaby uwolnioną od przyjętych warun- 
ków i nie byłaby już za nic odpowiedzialną. 


Zły to interes. (It is a bad bargain)." Prze- 
chodząc do kwestyi afgańskiej powiedział 
lord Derby: „Sposób, w jaki traktowano tę 
kwestyę za poprzedniego rządu, był bar- 
dzo niewłaściwy. P dług mojego zdania, a 

Afganistanu państwo 


p o AARD 


ktat. 


trony zobowiązań, to i An- 


zdaje mi się, że i rząd tak sądzi, byłoby 
najlepiej utworzyć z ) 
neutralne, któreby rozgraniezało Rossyę i 
Anglię. Było to właściwie już dawno zamia- 
rem Anglii. Nie zgadzałem się na politykę 
oprzedniego rządu względem Afganistanu i 
wystąpiłem z gabinetu. Co 


dlatego głównie : ( 
obecnie nastąpi, nie Mogę chwilowo powie- 
dzieć ani też wiedzieć Kiedy jeszeze te spra 
wy miałem w moich rękach, proponowałem 
ukonstytuować Afganistan jako państwo pod 
panowaniem jednego księcia, gdyż propono- 
wane z innej strony rozdrobnienie kraju na 
aństewka ułatwiłoby tylko 
Rossyi pozyskanie ich dla swoich celów a w 
następstwie zagarnięcie całego kraju. Anglia 
nie może także nigdy zezwolić na to, aby 
Rossya obsadziła n. p. Herat. Miasto to po- 
winno być w posiadaniu niezależnego Afga- 
nistanu. Do Persyi nie powinno i nie może 
być przyłączone, jak to już przed 25 laty 
zadecydowała Anglia w traktacie. Od tego 
nie może Anglia odstąpić. Na Persyę W 0- 
góle nie można się spuszczać; panuje tam 
jeszcze gorsza gospadarka aniżeli w Turcji. 
Persya jest słabą i przeniewierczą, szach i 
jego rząd nie zasługują na zaufanie 1 mie 
nie warci (treacherons and morally no good). 

Gdy korespondent napomknął jeszcze w koń- 
cu o niespodzianym rezultacie ostatnich wy- 
borów, powiedział na to lord Derby: „Nikt 
się tego nie spodziewał i ja sam nie mogę 
tego jeszcze pojąć. Ale lud potrzebuje od 
czasu do czasu zmiany tak samo jak chory 
człowiek, któremu się przykrzy, gdy musi 
ciagle na jednym i tym samym leżeć boku. 

Na tem skończyła się rozmowa. 


rozmaite małe p 


_MMmMNE 1 _ -————— — OWEN" | 

= Najj. Pan raczył najłaskawiej udzie- 
lié z prywatnej Swej szkatuły „100 zł. _ zapo- 
mogi gminie Bołdury w powiecie brodzkim na 
restauracyę cerkwi. 

— Wianowania. Starsi lekarze rezerwy 
dr Włodzimierz Antoniewicz przy szpitalu gar- 
nizonowym nr. 14 we Lwowie, dr. Ludwik 
Klein przy pułku piesz. nr. 20 i dr. Izak Se- 
gel przy szpitalu garniz. W Krakowie, przenie- 
sieui na etat służących czynnie zawodowych 
lekarzy wojskowych; zaś elewowie lekarscy dr. 
Franciszek Kozub ze szpitala garniz. W Krako- 


wie i Szymon Rappaport przy pułku piesz. nr. 
56 mianowani starszymi lekarzami w stanie 


Maja 1860. 


"czynnym e. k. armii, przyczem pierwszy prze- 


niesiony jednocześnie do szpitala garniz. w Wie- 
dniu. 

= gStypendyum. P. Antonina z Nie- 
zabitowskich Zborowska nadała na mocy przy- 
sługująceg» jej prawa rozdawnictwa opróżnione 
stypendy im z fuudacyi é. p. Ludwiki Niezabi- 


|towskiej w rocznej kwocie 210 zł. w.a Stefa- 


nowi Stanisławowi Czermińskiemu, uczniowi 4 
klasy czwartego gimnazynm we Lwowie. 

— Wycieczka do Krakowa urzą- 
dzona staraniem tutejszej czytelni akademiekiej 
w dniach od 15 do 21 b. m. odbędzie się po- 
dług następującego programu: Dnia 15 maja 
odjazd ze Lwowa o godzinie 6 po południu; 
dnia J6 maja wycieczka do Bielan; dnia 17 
rano zwiedzanie osobliwości Krakowa, po połu- 
doin wycieczka do Wieliczki, której kopalnie w 
tym dniu będą rzęsiście eświetlone. Wstęp do 
kopalni dla uczestników wycieczki zniżony 0 
połowę. Dalej dnia 18 maja i następnych udział 
w uroczystym obchodzie, poświęconym pamięci 
Jana Długusza. Biletów nabywać można w lo- 
kalu czytelni akademickiej. 

§ Na poczcie lwowskiej oddano w 
kwietniu bieżącego roku 184.045 listów pry- 
watnych niepoleconych, (między temi było 5120 
do adresatów w miejscu); 50.984 kart kore- 
spondencyjnych; 12.797 posyłek pod opaską; 
7.824 posyłek z próbkami; 160.410 egzemplarzy 
gazet; 80.593 listów urzędowych; 37.480 listów 
poleconych; 5.778 przekazów na kwotę 271.340 
zł 2913 ct. w. a. ; 35222 posyłek warto- 
gciowych, (między temi 9.239 za pobraniem 
w kwocie 85.765 zł. 74 ot.); ogółem 565.143 
posyłek, zatem o 1.872 więcej niż w kwietniu 
1879 roku Nadeszło zaś do Lwowa: 160.107 
listów prywatnych niepoleconych (między temi 
było 5.120 do adresatów miejscowych); 38 940 
kart korespondencyjnych; 14.730 posyłek pod 
opaską; 4.401 posyłek z próbkami; 26.100 
egzemplarzy gazet ; 41.998 listów urzędowych; 
33.735 listów poleconych; 14.684 przekazów 
na kwotę 267.295 zł. 62 et. w. a; 24 815 
posyłek wartościowych, (między temi 1.647 za 
pobraniem w kwocie 24.790 zł. 95 et. w. a.) 
Ogółem 359.510 posyłek, zatem o 4.798 wię- 
cej niż w kwietniu roku zeszłego. 

* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
J. K. z pomieszkania pod l. 2 przy ulicy Ka- 
zimierzowskiej 2 kapy wełniane koloru szamo- 
wego w kwiaty i szal zimowy a z koszar e. K. 
artyleryi szablę oznaczoną literami a/4 A R/&2 
Złożono w polieyi książkę pod tytułem Can- 
tionale ecclesiasticum, odebraną nieznajomemu 
enłopeu, który chciał ją sprzedać zą bezcen. 

* Statystyka policyjna. W miesiącu 
kwietniu roku bieżącego aresztowały organa e. k. 
dyrekcyi policji lwowskiej ogółem 1140 osób. 
Mianowicie aresztowano: za kradzież 186, za 
oszustwo 8, za obrazę straży 18, 2a morder- 
stwo l, za przekroczenia dorożkarskie 34, za 
enia służbowe 18. Patrole policyjne 
przytrzynnały za opilstwo 83, za burdy uliczne 
87, za żebranie 46, za włóczęgostwo 420 
osób. Ze sądów po odhytej karze dostawiono 
polieyi 244 osób Z ogólnej tej liczby areszto- 
wanych odstawiono do e. k. sądów karnych 355, 
magistratowi zaś oddano celem wydalenia szu- 
pasem ze Lwowa 126, do zliadania przynale- 
Żności gminnej 6, do dalszego zarządzenia 84 
osób. W szpitalu umieszczono 27 osób, resztę 
zaś 542 osób traktowano policyjnie. Oprócz 
tego ukarano 40 doróżkarzy za przekroczenia 
regulamiau, 20 sług za przewinienia służbo- 
wa, 14 osób za dręczenie zwierząt, 7 szyn- 
karzy pociągnięto do odpowiedzialności za nie- 
przestrzeganie godziny policyjnej, & za prze 
kroczenie przepisów meldunkowych 15 osób. 
Wypadków ognia kominowego było 3il samo- 
bójstwa. 

i Zmarli w ostatnich dniach: w Hano- 
werze były pruski minister sprawiedliwości dr. 
Leonhardt; w Monachium Ludwik Krieger, dy- 
rektor słynnego zakładu ortopedycznego W tera 
mieście; w Berlinie znakomity pisarz wojsko 
wy, generał porucznik Witzleben ; tamże gene 
rał kawaleryi Lr. Mfuster-Meinhóvel, geueralny 
adjutant cesarza niemieckiego 

— Insygnia koronne węgierskie, jak 
donosi drpesza z Pesztu, w niedzielę rano wśród 
uroczystej ceremonii przeniesione zostały ze 
skarbca do przeznaczonej na to sali w zamku 
królewskim dla naukowego zbadania ich i od- 
fotografowania. O godzinie 10 zebrała się po- 
wołana do tego komisya, porezem zdjęto pieczę- 
cie ze szkatuły, mieszczącej insygnia i spisano 
protokół oględzin w obecności ministrów i człon- 
ków sejmu. Następnie po oddaleniu się tych 
ostatnich, komisys złożona z akademików bi- 
skupa Arnolda Ipoly'ego, profesora Emeryka 
Hengelmana i profesora Karola Pulszky'ego, 
oraz jednego rysownika i jednego fotografa, za- 
łatwiła swoją czynność. Na drugi dzień po po- 
łudniu odbyć się miało przeniesienie insygniów 
napowrót do skarbca. 

— Bisknp katolicki Siedmiogrodu, ks. 
Michał Fogarassy, w tych dniach tknięty zo- 
stał apopleksyą i znajduje się w niebezpieczeń- 
stwie Życia. 

— Książęta angielscy Albert Wiktor 
i Jerzy, synowie następcy tronu księcia Walii, 
dnia 1 b. m. powrócili do Anglii z podróży 
naokoło ziemi na pokładzie statku Bachaniin 
i wysiedli na ląd w Portsmouth. 


przekrocz 


Dla świata naukowego nadeszła 
radośna wieść w telegramie z Moskwy. Nie- 
ustraszony badacz Azyi środkowej, pułkownik 


Przewalski, który przed kilkoma miesiącami 
zbłąkał się w pustyni Tybetańskiej i już był 
uważany za straconego, nagle dał o s bie wia- 
domość do Ssininu, z kąd donoszą, że Prze- 
walski z całym swoim orszekiem w zupełnem 
zdrowiu dostał się do Tybetu. 

— pla obchodu pięćdziesiątej rocznicy 
ogłoszenia niepodległości Belgii komitet bru- 
kselski ułożył następujący program: dnia 15 
czerwca otwarcie narodowej wystawy sztuki i 
przemysłu; dnia 21 lipca poświęcenie pomnika 
wzniesionego w Laeken ku uczczeniu pamięci 
króla Leopolda I; 22 do 24 lipca powszechny 
festyn w stolicy; 25 do 26 lipca wyścig mu- 
zykalny, który się powtórzy dnia 8 i 9 sier- 
pnia. Nareszcie dnia 1 sierpnia ctwarcie histo - 
rycznej wystawy sztuki famandzkiej: dnia 16 
sierpnia obchód polityczny, dnia 17 sierpnia 
obchód wojskowy i artystyczny, 18 sierpnia 
obchód pożegnawczy z wielkim pochodem ko- 
stiumowym, a nadto przez ostatnia trzy dni 
wyścigi konne 

— Milioner Ott, zmarły przed rokiem 
w Wiedniu, jak za życia z powodu dziwactw 
swoich tak i po Śmierci nie ma spokoju. Na 
żądanie wielu stron, które Bię zgłosiły do spad- 
ku po zmarłym bezpotomnie i bez testamentu, 
właściwa władza zezwoliła na ekshumacyę 
zwłok Otta, zachodzi bowiem przypuszczenie, 
iż w kieszeni fraka, w którym nieboszczyka 
pochowanu, znaleźć się może testament jego. 

— Listem gończym ścigany jest mo- 
rawski fabrykant wyrobów bawełnianych Do- 
minik Blattan, który sprzeniewierzywszy ze 
szkodą kilku kupców w Bernie i Wiedniu su- 
mę 40.000. umknął w tych dniach, jak się zdaje, 
do Ameryki. 

— W skutek ulewy kilkodniowej wzbie- 
rały gwałtownie w sobotę rzeki i strumienie 
merawskie. Zagrożone powodzią były zwłaszcza 
niziny Eisgrub i Pritlaun. 

— Samobójstwo. Jak donosi Italie, 
szef sekeyjny we włoskiem ministerstwie ma- 
rynarki, hr. Rappi, w przystępie obłąkania w 
tych dniach skoczył z drugiego piętra na ulicę 
Coronari w Rzymie i zabił się na miejscu. 


—. Morderca przedsiębiorcy Pulangeona 
w wagonie pociągu pospiesznego pomiędzy stą 
cyami Rogae a Mirams we Francyi, Clovis 
Montel, jak donoszą dzienniki paryskie obwie- 
sił się w więzieniu śledeczem w Aix. Śledztwo 
sądowe wszakże prowadzone jest dalej, zacho- 
dzą bswiem poszlaki, że Montel należał do ban- 
dy złoczyńców, która w ostatnich czasach nie- 
pokoiła okolice Marsylii. 

— 0 krwawem zajściu donosi depe- 
sza z Kanady. Pomiędzy robotnikami okręto- 
wymi w Kwebeku w skutek sprzeczki przy- 
szło do bójki, przyczem dwie osoby poległy od 
strzałów. Polieyi powiedło się w końcu rozdzie- 
lié strony „walczące“. 

— Z widowni klęski głodowej w Azyi 
mniejszej i w Persyi dochodzą coraz to posę- 
pniejsze wiadomości, Ludzie mrą na ulicach z 
głodu lub trują się, ażeby ujść śmierci głodo- 
wej. Rodziny sprzedają swoje dzieci w nadziej, 
iż kupujący przynajmniej je nakarmią. 

— W tunelu św. Gotarda znowu zda- 
rzył się dnia 5 b. m. nieszczęśliwy wypadek 
w skutek oderwania się głazów ze ścian skal- 
uych. Spadające odłamy zabiły trzech robotni- 
ków a trzech raniły.| 

— Wróg winnic, phyllocera, według 
depeszy £ Neapolu, pojawi? się w winnicach 
na stoku góry Wezuwiuszowej po stronie zatok 
Puzzuoli i Pianura, Z tego powodu największa 
obawa zapanowała na całym półwyspie Ape- 
pińskim. który dotychczas wolny był od tej 
plagi Rząd przedsięwzięł energiczne Środki 
ochronne. Na wyspie Sycylii pojawiła się pkyl- 
locera pod Messyną. 

— Nieszezeście na morzu. Depesza 
z Madeiry dnia 8 maja donosi: Parowieo po- 
cztowy American, należący do kompanii Sta- 
nów Zjednoczonych, w drodze do Przylądka za- 
toną? dnia 23 kwietnia pod równikiem. Wszy- 
scy podróżni i załoga zdołali szczęśliwie ocalić 
się w cśmiu łodziach, z których trzy zabrały 
z sobą rozmaite statki, pięć zaś popłynęło do 
przylądka Palmas. 

— MWormonizm w Niemczech robi 
postępy. Świeżo znowu według korespondenta 
D. Zig. z Monachium, piętnaście rodzin w 
Ludwigshafen, złożonych z 40 dorosłych osób, 
zaciągnęło się do tej sekty, liczba zaś nowo- 
zjednanych adeptów mormonizmu w Mannheimie 
i Karlsruhe jest jeszcze większą. 

— Walka ze szczurami. Z miejsco- 
wości Pee Dee, Marion County w południo- 
wej Karolinie, otrzymały dzienniki filadelfjskie 
doniesienie o wypadku któryby nazwać można 
humbugiem, gdyby nie był opowiedziany z tak 
drobnemi szczegółami i podaniem nazwisk rze- 
czywiście istniejących osób. W młynie p. Bo- 
stik właściciel tegoż w towarzystwie swego ofi- 
cyalisty p. Andersona Wayles niedawno wszedł 
do jednego ze swoich magazynów pszenicy, któ- 
ry od roku nie był otwierany. Ku przerażenin 
swojemu ujrzeli, że cały ten budynek przepeł- 
niony jest szczurami, które natychmiast rzuciły 
się na przybyłych. Na nieszczęście w pierwszej 


chwili pp. Bostick i Wayles broniąc się roz- 
paczliwie przed tak niespodzianym napadem 
strącili dużą skrzynię, która upadłszy na zie- 
mię przed drzwiami zamknęła im odwrót z 
magazynu. Zaczęli więc wołać o pomoc, zanim 
jednak nadbiegli ludzie z młyna, szezury, które 
obsiadły ich formalnie nieprzeliczonem mnó- 
stwem, już pokaleczyły obu nieszczęśliwych i 
poogryzały do niepoznania. Bostickowi n. p. 
odgryzły całkiem lewe ucho, a twarz. jego cała 
okryta była ranami. Wayles jeszcze okropniej 
był poszarpany; oprócz ucha i nosa odgryzły 
mu szczury usta. 


KRONIKA PROWINCYONALNA. 


+s Buezacz. (Zabójstwo. Nie- 
szczęśliwy wypadek). Kost Szkaratuła, 
rolnik z Kujdanowa, posprzeczawszy się ze 
szwagrem swoim Semenem Frejakiem, uderzył 
go grubym kijem tak gwałtownie w głowę, 
że nieszczęśliwy wskutek tego w kilka godzin 
życie zakończył. Zabójca jest uwięziony. — 
Murarz Szymon Jacuk w Buczaczu przez wła- 
sng nieostrożność przy robocie spadł z ruszto- 
wania i wskutek tego na drugi dzień życie zá- 
kończył. 

+*ę Horodenka. (Rozhukany bu- 
haj) uderzył parobka Dmytra Wasylewskiego, 
który zapędzić go chciał do stajni, tak ciężko, 
że tenże mimo  spiesznej pomocy lekarskiej 
wkrótce umarł. 

s*a Jarosław. (Zrazy drzewek o- 
wocowy eh) najszlachetniejszych gatunków, 
do szczepienia w ogrodach włościanskich, prze- 
słały dalej na ręce p. starosty jarosławskiego 
zarządy dóbr w Krasiczynie i Przeworsku, tu- 
dzież ks. rektor oraz kanonik przemyski Skwir- 
czyński. Z lasów księcia Jerzego Ozartoryskiego 
nadesłano przeszło 100 sztuk dziczków owoco- 
wych, a oprócz tego prof. dr. T. Ciesielski na- 
desłał ze Lwowa 50 sztuk dereniów ze swej 
prywatnej szkółki drzewek, p. Edward Runga 
z Kidałowie 8 sztuk pigwy, a towarzystwo 8a- 
downiczo-ogrodnicze 100 sztuk większych szla- 
chetnych drzewek szczepionych, które rozdzie- 
lone zostały między ogrody szkolne, założone 
według planów sporządzonych przez dr. Eraz- 
ma Szwaba i Maksymiliana Machanka w Wie- 
dniu. Nareszcie na prośbę dyrekcyi jarosław- 
skiej szkoły realnej zarządy dóbr w Przeworsku 
i Krasiczynie przesłały dla ogrodu szkolnego, 
urządzonego także według planu wiedeńskiego, 
piękne okazy szlachetnych drzewek owocowych 
i ozdobnych. W ogóle rozdano dotąd między 
gminy powiatu jarosławskiego przeszło 6.000 
sztuk zrazów do szczepienia drzew owocowych. 

4”, Kosów. (Odłamem skały) któ- 
ry się stoczył z góry, w miejscu zwanem „S0- 
kólski* przy drodze powiatowej kucko-hryniaw- 
skiej, ugodzony został przechodzący tą drogą 
landwerzysta Ołeksa Dodiak z Tudiowa tak sil- 
nie, że go bozprzytomnego zaniesiono de pobli- 
skiego domu, gdzie w kilka dni życie zakoń- 
czył. 

„*ę Limanowa. (W tartaku) w Do- 
bry chłopak, szukający zatrudnienia, porwany 
wskutek własnej nieostrożności na pas trans- 
misyjny, doznał tak ciężkiego uszkodzenia, że 
wkrótce życie zakończył. 

e“ Nadwórna. (Zródło naftowe), 
dość obfite odkryto w Pasiecznej, miejscowości 
położonej w górach a odległoj o 13 kilometrów 
od Nadwórnej. Odkrywca eksploatuje je zwy- 
kłem sposobem zapomocą szybów, stosując się 
do obowiązujących w tym względzie przepisów. 
Odkrycie tego źródła zachęciło także kilka in- 
nych stron do poszukiwania nafty. 

+*+ Tarnobrzeg. (Wskutek braku 
nadzoru) ze strony rodziców zdarzyły się po- 
żary w dwóch gminach powiatu, mianowicie w 
Mokrzyszowie i Dąbrowicy, przyczem dwoje ma- 
łych dzieci utraciło życie w płomieniach. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


£ Zgromadzenie sokalskiego od 
działu towarzystwa  pszczelniczo-ogrodniczego 
odbędzie się 15 b. m. o godzinie 11 przed po- 


łudniem w szkole wydziałowej w Sokalu z na- 


stępującym porządkiem dziennym: 1. Odczy- 
tanie protokołu z ostatniego zgromadzenia. 
2. Sprawdzenie rachunków za rok 1879. 


3. Sposób robienia ablegra w ulu towarzystwa, 
4, Przeprowadzenie roja z ula prostego do ula 
towarzystwa. 5. Zasady produkowania nasion 
6. Krytyczny wykład o nowej metodzie uszla- 
chetnienia drzewek owocowych, praktykowanej 
przez Jelinka. 7. Wnioski członków. Jednocze- 
śnie odbędzie się wystawa ogrodowa. Pani Zo- 
fia Szymanowska ze Spasowa i p. Zenobia Po- 
lanowska z Moszkowa, przyrzekły przysłać na 
wystawę zbiór różnych nasion, kwiatów, róż szcze- 
pionych, uszlachetnionych drzewek owocowych 
i winnych latorośli, hodowanych w wazonach 
eto. Wystawione przez te panie płody ogrodo- 
we sprzedane będą w końcu dnia przez lieyta- 
cyę. Jak dawniej, tak i teraz cały dochód z 
rozsprzedaży przeznaczają obie te panie na po- 
trzeby oddziału sokalskiego. Innych właścicieli 


+ 


sadów i ogrodów w powiecie sokalskim upra- 
sza oddział o liczny udział w wystawie, o ile 
w tej porze jest możliwy. Doświadczenia naby- 
te w ostatnich dwu latach przekonują, Że na 
takich wystawach produkta ogrodowe sprzeda- 
wać można łatwo i dobrze. 


Wiedeń, 10 maja. (Tel. Gaz. Lw.). 
Na dzisiejszy targ bydła rzeźnego spę- 
dzono razem 3538 sztuk, a mianowi- 
cie 1102 galicyjskich. 1768 wę- 
gierskich i 668 niemieckich. Spęd był 
o 386 sztuk mniejszy niż w ubiegłym 
tygodniu. Cena poszła w górę o 1h 
do 21/, zł. Sprzedano wszystkie woły. 
Płacono: za woły galicyjskie 
52 do 55:50 zł., za węgierskie 50 do 
56 zł. za niemieckie 54 do 59 zł., za 
krowy 51 do 53:50 zł., za byki 48 do 
51 zł. od 100 kilogramów martwej 
wagi. 


OSTATNIA POCZ: A 


Jak nam doniósł telegram wczorajszy, 
Najdost. Cesarzewiez Rudolf przyjmo- 
wał przedwczoraj w stolicy węgierskiej liczne 
deputacye, które składały Mu życzenia z po- 
wodu zaręczyn. Deputacyi miasta Budapeszt 
wyraził Najdost. Cesarzewicz serdeczne po- 
dziękowanie i dodał przytem, że zawsze z ra- 
dością spieszy do stolicy węgierskiej, że już 
naprzód cieszy się. iż w przyszłym roku z 
Swoją małżonką będzie mógł tam dłuższy 
czas bawić Przyrzeczenie to przyjęła depu- 
tacya entuzyastycznym okrzykiem. 

Przed deputacyą stolicy przyjmował 
Najdost. Cesarzewiez biskupów z kardynałem 
Simorim na czele a potem ministrów, depu- 
tacye parlamentu, towarzystwa przemysłowego, 
towarzystwa dam Czerwonego Krzyża i koleji 
żelaznych. 

Wieczorem 9 b. m. magnaci i młodsi 
członkowie kasyna urządzili wielki bal, na któ- 
rym był obecny także Najdost. Cesarzewicz 
Rudolf 


Na wczorajszem posiedzeniu Izby 
deputowanych minister skarbu przedło- 
Żył projekt zmiany ustawy o podaku od cu- 
kru. Wurmbrand postawił wniosek uznania 
języka niemieckiego urzędowym językiem 
państwa. Hr. Taaffe odpowiadając na in- 
terpelacyę oznajmia, że rząd krajowy w Se- 
rajewie polecił władzom politycznym, aby 
najzupełniej neutralnie zachowywały się wobec 
wypadków przejścia z wiary muzułmańskiej 
na ehrześciańską i indywidua zgłaszające się 
do nich pouczały, że mają udać się do wła- 
ściwej zwierzchności kościelnej. Naczelnik 
urzędu w Wysoce został usunięty z posady 
za wydanie ogłoszenia, że muzułmanom nie 
wolno przechodzić na wiarę chrześciańską. 

Potem rozpoczęła się rozprawa nad 
sprawdzeniem wyborów z górnoaustryackiej 
wielkiej posiadłości. 


Filipika księcia Bismarcka 
przeciw niektórym trakeyom parlamentu nie- 
mieckiego wywołała w kołach interesuwanych 
ogromne wzburzenie. Wezoraj odpowiadać 
mieli kanclerzowi Delbrück, Virchow, 
Lasker, Schorlemer-Alst, Richter 
i inni. Mimo to jednak potężna interwencya 
ks. Bismarcka nie pozostanie jak się zdaje 
bez wpływu na rezultat głosowania w spra- 
wie linii ełowej na Elbie. Z dzisiejszego te- 
legramu dowiemy się zapewne o losach rzą- 
dowego przedłożenia. Jak donosi Tagblatt 
miał ks. Bismarck wystosować niedawno pi- 
smo do ministra finansów Bittera, w któ- 
rym oświadcza się stanowczo za włączeniem 
Hamburga i Bremy do związku cłowego i 
zapowiada rychłe zrealizowanie tej myśli. 
Zamknięcie Elby linią cłową poniżej Ham- 
burga jest pierwszym krokiem, wiodącym 
do tego celu. 


Rząd franeuski odgraża się, że 
jeżeli kongregacye duchowne nie zastosują 
się do dekretów marcowych, wydali je 
z kraju zapomocą siły zbrojnej. Pogróżka ta 
chybi niezawodnie celu, a rząd zapewne 
rozważy sobie dobrze, zanim przystąpi do 
kroku tak gwałtownego. Jak słychać, zamie- 
rzają kongregacye w danym razie odwołać 
się do artykułu konstytueyi, gwarantującego 
nietykalność domów i mieszkań. 

Journal officiel ogłasza nominacyę p. 
Devrais na posła w Brukseli w miejsce 
p Johna Lemoinne, który nie przyjął 
tej posady z powodn, że jest zbyt skąpo do- 
towaną. Poseł brukselski pobiera rocznie 
80.000 franków. Według innej wersyi słyn- 
ny publicysta uczuł się urażonym ofiarowa- 
niem mu posady podrzędnej, gdy tyle zde- 


klarowanych mierności rozpiera się na fote- 
lach ministeryalnych. 


Oakcyi wschodniej hrabie- 
go Granvilla piszą Daily News: „Ma- 
my powody przypuszczać, że rząd nie myśli 
o odosobnionej akcyi na Wschodzie, ale za- 
mierza sprowadzić wspólną interwencyę mo- 
carstw celem zupełnego przeprowadzenia tra- 
ktatu berlińskiego. Jeśli które z mocarstw 
europejskich zechce się trzymać zdala od ta- 
kiego kroku, to z pewnością dość wcześnie 
będzie się można dowiedzieć, jakie to mo- 
carstwo uzna za stosowne odegrać taką rolę. 
Tymezesem naród angielski bez różnicy par- 
tyj dowie się z zadowoleniem, że rząd Jej 
król. Mości nie myśli powstrzymywać biegu 
wypadków, lecz owszem dalej go posu- 
wać. Nie można się było spodziewać po 
rządzie Gladstona, aby miał obojętnie pa- 
trzeć na niedotrzymanie uroczystych obiet- 
nie sułtańskich i pozostawić inieyatywę in- 
nym mocarstwom. Stanowiąc opozycyę za- 
rzucała partya liberalna rządowi konserwa- 
tywnemu bezczynność i dlatego nie może 
długo ociągać się z wzięciem inicyatywy, 
którą tak silnie zalecała poprzedniemu rzą- 
dowi. Jeśli istnieją sprzeczne żywioły, które 
przeszkadzają skonsolidowaniu kooperacyi eu- 
ropejskiej zmierzającej do rozumnego i do- 
brze określonego celu, to w każdym razie 
będzie dobrze dowiedzieć się, gdzie szukać 
tej przeszkody. Nie da się to pogodzić z ho- 
norem i interesami Anglii, aby ofiary ucisku 
tureckiego zostały wywiedzi«ne w pole po- 
zornemi koncesyami i aby uroczyście dane 
przyrzeczenia nie zostały dotrzymane. Jeśli 
sułtan sądzi, że według upodobania może 
odraczać spełnienie zrobionych obietnic, to 
powinien jak najprędzej być wyprowadzony 
z tego błędu. Gdyby rząd angielski przy- 
pomniawszy niewykonane dotąd a bardzo 
ważne postanowienia traktatu, zawezwał Por- 
tę do przeprowadzenia tego, co przyrzekła, 
to niewyswobodzone jeszcze prowincye po- 
parłyby wszelkiemi siłami takie żądanie. Je- 
šli sułtan nie jest zupełnie nieprzystępnym 
dla względów roztropności, to nietrudno mu 
będzie wytłumaczyć, że najwyższy czas za- 
rządzić w państwie zmiany, do których się 
zobowiązał w traktacie berlińskim.“ 


Według prywatnych doniesień ukon- 
stytuował się w Skodrze albańskiej 8 b. m. 
„prowizoryczny rząd narodowy.“ 
W skład jego wchodzą: naczelnik Mirydytów, 
książę Bib Prenk-Doda, szef ligi albań- 
skiej, A li basza z Gusinja, H o do bej, by- 
ły turecki komendant żandarmeryi i mufti 
Hafiz aga. Rząd ten wydał proklamacyę 
„do wszystkich Albańczyków“. w której wzy- 
wa ich d> obrony „wolnej Albanii.“ Trzy 
dziestu czterech urzędników ottomańskich 
usunięto z posad 1 pod eskortą odstawiono 
do Durazzo, dokąd schronił się był przed 
kilku dniami gubernator, Izzet basza, 
Znajduje się tam 4000 nizamów, którzy po 
zostali wiernymi chorągwi sułtańskiej, Z po- 
między innych garnizonów tureckich w Sko- 
drze i dołinie Jemu, ani jeden nie pozostał 
wiernym sułtanowi, Pięć batalionów pod ko- 
mendą Osmana baszy połączyło się z Albań- 
czykami. Cytadela w Skodrze wraz z 14 dzia- 
łami wpadła w ręce rokoszan ligi. 

Rzymski korespondent Indepedance Bel- 
ge donosi, że ambasador włoski przy dwo- 
rze sułtana, hr. Corti, powołany nieda- 
wno do Rzymu, otrzyma przed powrotem 
do Stambułu polecenie oznajmnienia Porcie, 
że jeżeli i nadal posługiwać się będzie li. 
gą albańską, aby udaremnić postano- 
wienia traktatu, Włochy zaproponują mocar- 
stwom okupacyę Albanii. Okupacyę 
— ale jaką ? Oczywiście przez wojska wło- 
skie. Jestto ulubiona myśl partyi stojącej 
dziś u steru. 


Dnia 18go b. m. rozpocznie się w Pe- 
tersburgu wielki proces polityczny. 
Oskarżeni są szlachcie Bułakow, technolog 
Berdnikow inaczej Sobolew, syn urzędnika 
Michajłow inaczej Tugazynow, syn radzey 
dworn Zaburow, szlachcie Troszezański ina- 
czej Żukowski, student uniwersytetu moskiew- 
skiego Löwenthal, radzea dworu dr W ei- 
mar. córka urzędnika Kolenkina inaczej Fe- 
dorowa, eórka oficera Malikowskaja, wdowa 
po urzędniku Wiłaniewa, córka radzey stanu 
Aleksandrowa — wszyscy oskarżeni o nale- 
żenie do partyi rewolueyjno - socyalistycznej 
rossyjskiej; oprócz tego Weimar, Michajłow, 
Troszczański o udział w zamordowaniu Me- 
Zencowa;, a Zaburow, Berdnikow i Bułakow 
o wydawanie czasopisma Zemla i Wola, wre- 
szcie Kolenkina i Malikowskaja o stawienie 
zbrojnego oporu władzy. 

Czas podaje następujący telegram pry- 
watny z Petersburga, datowany 10 maja: Że 
względu na doniesienia Poł. Corr., że wsku- 
tek nakazanej ukazem cesarskim rewizyi aktów, 
już 4800 młodych ludzi uwolnionych zostało 
z pod dozoru policyjnego, 1900 wygnańców 
sybirskich jest uwolnionych, a dalej, że 2000 
takich stojących pod zarzutem, przyjęto na- 


powrót do szkół, a 300 do służby rządowej 
możemy ze źródła urzędowego donieść, że 


wszystkie te jak i inne doniesienia Pol. Corr. T 


o działalności komisyi wykonawczej są bez- 
zasadne. Na mocy ukazu z d. 15 kwietnia 
minister spraw wewnętrznych polecił d. 20 
kwietnia gubernatorom, aby w ciągu trzech 
miesięcy złożyli raport o zachowaniu mło- 
dych zbrodniarzy; a dopiero na zasadzie tych 
raportów komisya wykonawcza stanowić bę 
dzie. Dotychczas zaś ani jeden taki raport 
nie nadszedł i nikt też nie został uwol- 
nionym. 


LELEGRAJY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 10 maja. 


Po długiej 


rozprawie o wyborach z górno- | 
austryackiej wielkiej posia- 


dłości Izba deputowanych w imien- 


nem głosowaniu uchyliła 163 głosa- 


mi przeciw 159 wniosek sprawdzenia 
wyborów. Wybory zostały tedy u- 
nieważnione. 

Herbst wnosi ustanowienie komi- 
syi z 14 członków złożonej dla zba- 
dania odpowiedzi rządu na interpela- 
cyę w sprawie języka urzędowe- 
go w Czechach i Morawii. 

Praga, 10 maja. W okręgu miej- 
skim Litomyskim kandydat młodocze- 
ski Thanabaur wybrany posłem 
260 głosami przeciw 169, które pa- 
dły na Staroczecha Tannera. 


Budapeszt, 10 maja. Najjaśn 
Pani przewodniczyła dziś walnemu 
zgromadzeniu węgierskiego towarzy- 
stwa dam dobroczynności. 


Berlin, 10 maja. Po siedmiogo- 
dzinnej rozprawie parlament w dru- 
giem czytaniu załatwił ustawę o że- 
gludze na Elbie, a mianowicie u- 
chylił 125 głosami przeciw 125 wnio- 
sek Bennigsena, aby sprawę odesłać 
napowrót do komisyi, uchylił 134 gło- 
sami przeciw 114 art. IV o cle na 
Elbie oraz artykuł końcowy, przyjął 
resztę artykułów, wreszcie uchylił 138 
głosami przeciw 110 wniosek komi- 
syi, aby w uchwale zastrzeżono. że 
obecna granica cłowa na Elbie może 
być przeniesiona na inne miejsce tyl- 
ko w skutek ustawy. W toku rozpra- 
wy ministrowie Bitter i Hohmann pod- 
nieśli, że sprawa granicy cłowej na 
Elbie nie może służyć za środek za- 
chwiania stanowiska wolnego portu 
Hamburga bezpośrednio lub bez jego 
zezwolenia. Rząd jednak nie może u- 
znać żadnego veto w sprawie zakre- 
ślenia granicy terytoryum wolnego 
portu w Hamburgu. Bennigsen po- 
dziękował kanclerzowi za obronę 'dei 
narodowej. Oświadczenie kanclerza, 
rzekł mowca, nie pozostawia żadnej 
wątpliwości, że nienaturalnego sojuszu 
z polityczno-kościelną reakcyą nie bie- 
rze za podstawę swojej polityki. Del- 
brick wystąpił przeciw  zarzutowi 
kanclerza, jakoby mowca szedł ręka 
w rękę z centrum i był partykulary- 
stą. Trzecie czytanie sprawy odbędzie 
się na wieczornem posiedzeniu. 

Król bawarski miał przyjąć de- 
misyę bawarskiego posła Rudharta. 


Wiedeń, 11 maja (Tel. prywat.) 
Wezorajsza rozprawa w kwestyi wa- 
żności trzech mandatów górno- 
austryackich była bardzo ożywio- 
na i obfitowała w drażliwe epizody, 
zwłaszcza wśród samego aktu głoso- 
wania. Trzej deputowani, o których 
mandaty tu chodziło, pp. Dehne, 
Gross i Handel, byli obecni na 
całej rozprawie, a nawet wzięli udział 
w imiennem głosowaniu. Gdy dep. 
Dehne oddawał głos, powstał szmer 
zdziwienia w ławkach prawicy, na co 
lewica odpowiedziała wybuchami nie- 
zadowolenia i żądaniem, aby prezes 
wezwał prawicę do porządku. Gdy 
dep. Hausner oddawał głos za u- 
nieważnieniem, lewica przyjęła wotum 


'jego szyderczym śmiechem i przycin- 


kami. Prezydent Izby zniewolony był 
upomnieć obie strony, aby się wstrzy- 
mały od podobnych manifestacyj. De- 
putowani Skrzyński, Weigel i 

olski wstrzymali się od głoso- 
wania. Dep. Sochor, _ który dziś 
Po raz pierwszy wziął udział w imien- 
nem głosowaniu, głosował za za- 
twierdzeniem zakwestyonowanych wy- 
borów. Deputowani ruscy i dep. 
Kallir głosowali także za zatwier. 
dzeniem. Po uchwalonem unieważnie- 
niu mandatów zabrał głos dep. Kro- 
nawetter i do rezolucyi mniejszości 
komisyi legitymacyjnej, która to rezo- 
lucya żąda regulacji list wyborczych 
większych posiadłości, wniósł poprawkę, 
aby kurya większych posiadłości zo- 
stała zniesioną. Poprawka ta, po- 
parta przez Młodoczechów , miałą 
przyjść pod obrady. Dep. Grochol. 
ski oświadczył, że rozprawa nie jest 
dopuszczalną, gdyż poprawka ta zą. 
wiera wniosek samoistny. Prezydent 
wyraził przeciwnie zdanie, że rozprawa, 
jest dopuszczalną, zaś dep. dr. Herbst 
poparł zdanie dr. Grocholskiego, 
Mniejszość komisyi cofnęła swoją re- 
zolucyę poczem prezydent oświadczył, 
że także poprawka dr. Kronawet.- 
tera upada zupełnie. 

Wiedeń, 11 maja. (Te. pr, 
Wczorajsze posiedzenie Izby deputo- 
wanych było bardzo ożywione a pre- 
zydent zniewolony był napominać 
rozdrażnione stronnictwa do umiarko- 
wania. (Obacz drugą depeszę z Wie- 
dnia. — Red.) Dzisiejsze dzienniki w 
gwałtowny sposób występują przeciw 
wczorajszej uchwale, unieważniającej 
trzy mandaty górnoaustryackie. Wue 
Presse została skonfiskowaną. 

Sejmy krajowe mają być 
zwołane nie 25 maja ałe 5 czerwca. 

Według otrzymanych tu wiado- 


mości siły Albańczyków, którzy | prechta ——, Węg oblig. państw. w złocie 
zaczepne, ` 86'—, Galic. oblig. indemn. 9850, Losy z r. 


zamierzają rozpocząć kroki 


5 


może ani powtórzyć ani obronić PoR 


lemicznych wycieczek, z któremi w 
swobodnej i nieodpowiedzialnej roli 
kandydata wystąpił przeciw niektórym | 


mocarstwom. Gladstone ubolewa, że! 


Naj. Cesarzowi Austryi podsunął słowa, 
których On nigdy nie powiedział. Glade| 
Stone mówi dalej, że nie żywi nie- 
przyjaźnych dla Austryi uczuć, lecz 
owszem okazywał jej zawsze serdeczną 
sympatyę w mozolnej pracy około 
Skonsolidowania państwa i życzy jej! 
zupełnego skutku. Oby rząd austrya- 
cki dał wyraz szlachetnym usiłowa- 
niom Najj. Cesarza Austryi. 

w sprawie polityki wschodniej 
Gladstone oświadcza, że jego obawy 
opierały się na podrzędnych objawach. 
Od hr. Karolyiego dowiedział się Glad- 
stone, że Austrya nie myśli rozszerzać 
zakresu praw przyznanych sobie w 
traktacie berlińskim. Gdyby to był 
dawniej wiedział, nie byłby powiedział 
słów, które br. Karolyi słusznie na- 
zwał przykremi i uchybiającemi. W 
końcu Gladstone dziękuje hr. Karo- 
lyiemu za formę i treść uwiadomień. 

Berlin, 11 maja. Parlament na 


Wiedeń, d. 10 maja 1880, godzina 5 
minut. 34. Akcye kredytowe 27530, Anglo 
Austr. ——, Unionsbank —-—, Kolej Karola 
Ludwika +6275, Południowa Renta 
pap. 72.60, Rubel papierowy —.—, Gal listy 
zastawne 102'40, Gal. indemnizacyjne =mE., 
Mark niem. —'-—, Gal. bank rustykalny 103-25, 
Losy z r. 1860 —'—. Napoleonsdor 9-49—-. 
Usposobienie —. 

Wiedeń, 11go maja 1880 godz. 10 m. 
40, Akcya kredytowe 276—, ĄAnglo-austr. 
18760, Akcye banku Union 107-20, Kolej 
Kar. Ludw. 263-25, Południowa g4-__ Na- 
poleonsdor 948'/;, Rubel papierowy 1-25, 
Renta pap. —-—, Galic. bank hip. —— 
Gal. oblig. indemn. — — 
banku włość. ——, Losy z r. 1866 ——*— 
Usposobienie silne. 

Telegramy zbożowe z q. 10go maja 
Wiedeń: Pszenica 12:50 
to 10:20 do 10:50 zł., okowitą pr. 
liter procent 35:25 do 
Peszt: Pszenica 75 klgr. (na wi 
do 10:40 zł., rzepak (sierpień — wrzes.) 13-36 zł. 


—— 
3 


do 13.50 zł. ży- | Z Krakowa: o godz. 5 min 
10-000 | 
35'50 zł. — Buda- | 
osnę) 10:35 | Ze Stanisławowa: 


Briickman do Majnicza. Moser do Krakowa, 
W. Śliwiński do Warszawy. J. Arieredo do 
Krakowa. J. Burzyński do Uhrynowa. E Hosch 
do Stryja. A. Wasilewski do Torhowa 


Spostrzeżenia meteorologiczne 

z dnia 11 maja 1880 o goszinie 7 rano 

Barometr 7345mm przy temp. 0°C. Psycbro- 
metr suchy + 10:4". Peyehrometr wilgotny -+ 9-630. 
Prężność pary 84unm. Wilgoć 91'/,. Zachmurzenie 
10. Wiatr NW1. Ozon 8. 

Temperatura powi trza + 83'R 

Barometr wznosi się. 
Stan barometru nad poziom morza 7597mm. 


Pociągi kolejowe. 


Przychodzą do Lwowa. 
Według południka Peszteńskiego. 


' Gal. listy zastaw Z Czerniowiec: o godz 9 min. 40 wie- 


czór (poci:g pospieszny); o podz. 3 min. 
45 rano (pociąg mięszany); o godz. 3 
min 32 po południu (pociąg mięszany). 
| 20 rano 
(pociąg pospieszny); o godz 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 1: 
przed yołudniem (pociąg mięsz ny). 
(na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min. 24 wieczór. 


Berlin: Pszenica żółta (na kwiecień — maj) Z Podwoloczysk: (na dworzec w Pad- 


221—, żyto —*—, spiritus loco 63-70, olej 
rzepakowy 5420. Szezecin: Pszenica —, 
rzepik — —. Paryż: mąki 159 klgr. 66:—, 


zamczu); o godz. 2 min. 53 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 min. 19 po połud- 
niu (pociąg mięszany) ; 


wniosek Windthorsta odesłał przed- | olej rzepakowy 77:—, spiritus —— Wro-| Z Podwoloczysk: (na dworzec lwowski 


łożenie o żegludze na Elbie przy 
trzeciem czytaniu napowrót do komi- 
syi. Następnie sesya parlamentu zo- 
stała zamknięta. 
Telegrafowany kurs wiedeński. 
Wiedeń. 10 maja 1880, godzina ż min. 
24 Losy kredytowe 17725, Węg. akeye 
kredyt. 26325, Akeye anglo-austr. 185-60, 
Akcye bankn Union 10620, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 262:50, Akcye kolei północnej 
245-—, Akeye kolei południowej 88:30, Akcye 
kolei Alföld 15550, Akcye kolei Elżbiety 
187-50, Akeye kolei Lwow-Czerniow. 16850, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 145-75, 
Akcye kolei Rudolfa ——, Akcye kolei Al- 


eław: Pszenica ='—, żyto o owies 
——, spiritus ——, kukurudza —--_ Ko- 
lonia: Pszenica —'—. 


Odpowiedzialny redaktor : Wiadysław Łozląski 


Przyjechali do Lwowa. 
dnia 11 maja 1880, | 
Hotel George'a. 

Pp. M. hr. Komarnicki z Horpina J. br. | 
Kapri z Wołczkowiec. Dr M Fränkel z Czer- 
niowiec, J. Moysa z Rosochacza. §, Moysa z 
Rudnik. S. Warteresiewicz z Zastawny. K. 


Thadee z Borde"x. 
Hotet Europejski. | 


Pp. Groder z Bośnii. Hirian z Bośnii. 
Nawratil z Bośnii | 
Hotel Anglelski 
Pp. M. Z. Serwatowski z 
W. Serwatowski z Korszmina, 
Zwiniacza. 


Raytarowic. | 
W. Juniga z 


dotel Warszawski, 


główny); o godz. [0 min. 10 wiec r 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30 


rano (pociąg osobowy) ; o godz. 3 min. 
52 po południu (pociąg mięszany. 
<ddchodzą ze Lwowa. 
Według południka Peszteńskiego. — * 
Do Stanisławowa: (na Stryj); o godz. 


6 min. 37 rano. 

Do Podwołoczysk: z dworca lwow- 
skiego główiego o godz. 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min. 10 
w południe (pociag mięszany); o godz. 
10 min. 11 w nocy (pociąg osobowy), 

Do Czerniowiec: o godz 6 min. 10 ra- 
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o godz. 
10 min 50 w nocy (pociąg mięszany), 

Do Krakowa: o godz. lOtej min. 30 w 
nocy (pociąg pospieszny ; o godz, 4 min. 
83 rano (poviąg osobowy); o godz. 4 min. 
"9 po południu tpociąg mięszany). 


| wynoszą 16.200 ludzi, między który-|1864 175—, Akeye kelei siedmogrodzkiej 
h Hi znajduje się 4,800 żołnierzy ture-1188-—, Akcye banku obrotowego —*—, Losy 
ckich i 12 dział. | tureckie 17-25, Akcye kolei węg.-galic. ——, 


P. J. Wieninger z Wiednia 


Hotel Narodowy. Do Podwoloczysk: (z dworca w Pod- 


zamczu): o godz. 10 m. 39 w nocy po- 


l aaa 11 maja. Gladstone. Akcye kolei państwowej ——, Akcye banku P, A. Fürth z jak ciąg mięszany): o godz. 12 m. 832 w po- 
wystosował? list d 2 iazk © ierowy 1:25Y,, Hotel Lazarusa. | łudnie (pociąg mięszany) . 
ś LSM owego 13145, BOBA 7 l P. W. Schlesinger z Wiednia 


Pory niniejszego rozkładu jazd, odnoszą się do 
Odjechali ze Lwowa. południka peszteńskiego, godz. 12 w  Peszcie 
Pp k. hr Wodz cki do Olejowa. A. br. odpowiada godz. 12 m 20 we Lwowie. 


kiego ambasadora w Londynie | Wiedeńskie losy 118-— Węgierskie losy 111:—, 
© hr. Karolyiego. W liście tym Glad- | Mark. niemieck, —--—. Węgierska renta 105-50 | 
Stone przyznaje. że jako premier nie! Usposobienia wątłe 


f ennik lwowskiej Izby handlowej i i ie wow. Czarn. kolej po 200 zł. wa. w sr. - -— | Keglevicha po 10 zł. m. k. . —— —, 
akie p rth y a sg a owi Kurs gieldy wiedeńskiej Tow. kol. żel. państw. po 200 zł mk. 271— 211.50 kaj miasta Krakowa > . . 20.35 20/50 
| |. SEREM z dnia 7 maja 1880. a kol. PO U zł. w. e aa rad Pożyczka mjaatagE dy po 40 zł. w. a. > 45 
ł i ; . kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . . alfiego po 40 zł. m. k.. . . . . b 2.50 
| Paa żądają 1. Dług państwa. płacą żądają. me Pidda szpitala Areyks. Rudelfa > 1775 18— 
A 1. Akcye za sztukę. złr. et.  złr. ot, | aa ad Państwa w banknot, 42.80 13.95 4. Listy zastawne losowane. sari Wise BL. pA EB. GALA ZE 
-listo k . . i ] . 5. = 
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 8263 — 266 — luty sierpień, . 1. :. . 12.80 72.95 | Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla Poey k aE aAa (Pr 40 zł. v.9 25 SĄ 
| Kol. lwow. ezer.-jas. po 200 zł. m. k. 5168 75 171 50 | Jednolity dag SRA? w srebrze i Galieyi i Bukowie w 16 L 6pr. 102.— 108.50 | Poł. Tryestu po u 5 e og 123.50 —.— 
j Banku bip. galio. 200 zł. w. a. {296 — 300 styczeń-lipieg. . . 4 78.45 73.60 | Powsz, austr. zakł, kr. ziem. 5 pr. war. 103.25 108.75 N o» s, y zł. y k. 62.50 65.— 
| Banku kredyt. gal po 200 z}. w. a. SJ244 — -~ — kwiecień-październik . 1350 13.65 | Gal. zak. kr ziem, Krak.los.w 181.6pr. 9875  .— ET af SWAN 300 34, -- 
zy Gant. a 100% Losy z roku 1854 po 250 złr 123.50 o - , Z ma Li pr. 0.15 ZE: g kE 50 38.— 
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| j 3 Ae AGE: r. ANG JOB2o | GAL Towtikred. w o. po £ proch ESET 7. Weksle (na 3 miesiące) 
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8 t „5 pr. okresowe $| 96 80 97 80 Renty Oom. m ję n Po Wn AE og " 87 latach zwrotne .. AD Y 9/25 9776 Frankfurt SY ać p. lą ŚL << 
t Bantu hip. galic, 6 pr. w. a. 5}102 10 193 10 | Listy zastaw po 42 lir. austr. . s , Gal. banku hip. po 6 proe. . . 102.75 108. Hamburg za 100 mark w. p. n. NEK Er 
l - domen. państw po 120 ; KOME g spn 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. „|102 — 103 50 A zr. 5 proc IÈ P 146.75 147.25 R. za, włosć po 6 proe. 103.: Londyn za 10 ft. szt. 119.15 119 25 
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| 8. Listy dłużne za 100 złr. Ë Austr. renta zł MORA od podi Aa 89.20 59.35 | Węg. Tow. ziem. po 5h proc. pk R: s 7.25 
i n n »„ po 5 proc. i j Kurs złetą. 
©gólu. roln. kred. Zakład dla Gal. © 2. Obli : k. D i j 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat $ 92— 4 — do, Kacye indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.) 5. Obligacye z prawom pierwszeństwa (z3 100zł.) dw zaj A 4 569 50 5, 60 50 
zech . 103.— 104.— 89.50 | Korona i — SA 
l Ź i 00 zł. Bukowiny ` 750 98.50 | Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a.  39.— 89.50 |" wA T : ka" 
| 4. Obligimi Galioyi . „| A 98.80 | Tow. kol. żel. Proszów-Tarnów (w. ez) 103 BE T eryat So om 
Indemniz. galio. 5 proc. m. k, . |9810 9910 | Niższej Austryi 105— 105.50 | a 300 zł. 5 proc. w srebrze 0 = |ax związkowy <a AA 
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| włościańskiego 6 proc. w. a. —- 185 x 94. sel alae B e E o0 108 — 
i E E . gal. Kar. Lud. po 500 zł, 5 pr. i i 
płytke zriozłpobi- w». fOO — 102 są SEM a Mnd po RASP maso tokam | Z Mawskij ab handlowej | przemyaiowo 
. je cye. LI — —— 
5. Losy miasta Krakowa. 2025 22 | a AB z k Td 108— == ; i 
z E 0 ank Anglo : 3.50 143.75 | > » p . m * - TIa T 
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 |lowanej celem zaspokojenia sumy 260 złr. Aki opisania, oszacowania i resztę wa- | Sądzie powiatowym w Skawini : r 

20 et. 3 4. na sai: 3 jA nie zakładu runków licytacyjnych możsa prżejrzeć lub w liż „dochodz-uia mi-jseowe edledi e 

kredytowego włościańskiego we Lwowie. odpisie podnieść w registraturze. księgi gruntowej dla gminy katastralnej Li- 
Cena wywołania 500 złr. C. k. sąd powiatowy j beratów » dniem 20 maia 1880 rozpoczyza 
Wadyum 10 pre. Busk tl marca 1880. | Bliższe szczegóły zawiersją ogłoszenia 


| (8196 1—3 Edy kt , 
L. 584. W dniach 24 czerwca, 26 A 
25 sierpnia 1880 o godzinie 10 prze 
się w Bu = m 

| Piot ranciszkiewi= 
SoM k. 8 EAn 2 w Busku w 
położonej, nieintabu- 


ca i 


południem odbędzie 
Ieytasya 
CZĄ własnej, p 1 
wiecie Kamioneckim 


Przy trzecim terminie realność ta tak. | (3800) Ogłoszenie. w urzędach gminnych. 
że niżej ceny wywołania sprzedaną zostanie. | L. 4. Komisya hipoteczna przy e. k. Skawina 4 moja 1880. 


L. 5287, 


(3219 1—3) 


Obwieszczenie lieytacyi. 


Celem zaprzedania materyałów tartych, 


przy tartaku parowym w Zawoju w państwie 


Kameralnem Kałuskiem w okręgu gospodarczym ©. k. zarządu lasów i domen w Rypiance 
w roku 1880 uzyskać się majacych, pochodzących ze świeżego zapasu kłód tracznych 
świerkowych i jodłowych odbędzie się na dniu 18 maja 1880 na podstawie of-rt publiczna 
licytacya przy e. k. galic. Dyrekcyi lasów i Domen w Bolechowie. 

Przedmiotem tej licytaeyi jest sprzedaż wszystkich z wytarcia 4500 do 7000 metrów 
miąższość zawierających kłód tracznych pochodzących materyałów. składających się z tar- 
cić, brusów i łat z wyjątkiem materyałów na właszy użytek potrzebnych, tudzież opółków. 

Ceny taryfowe są oraz cenami wywoławczemi, na podstawie których nadaż w pro- 
centach zapodaną być ma; jedaostkę liczebną stanowi ied-n meter sześcienny. 


stępujące: 


ny klasy gatunkowej. 


U a 
III. MM 


$ 


Ceny są na 
Dymenzye materyałów|Za jeden meter kubicz- 
«| Dłu- 
okreslenie gość w| Gru- | szero | 
materysłu | me- | bość | kość I. 
trach 


w cebtym"tr, 


Tarcice |3--4 |l:5—2 9 Bol 7 

„  la=refi5—2 9 go 7 

„ la |25—8 9 ho] 7 

„  e—ró|a5—3 9 so] 7 
24 

pe 32 iiA 8 ao 7 

„ krajów | | 9—| 7 
32 

„  B-4 |r5—5 8 zo] 6 

„  |a—r6|45—5 8 so] 7 

Brusy |8—4 |[60—7 | 8 a 6 

lzel- || 8 lec] 6 

Łaty [8—4 B5—4|ja5—5| 9 50] 7 

„  l—r6]85—e]85—5] 9 60] 7 


Najgłówniejsze warunki licytacyjne są następujące: 


1. Lieytacya ustna wyklucza się. 


2. Oferty pisemne , ostemplowane, zaopatrzone w zakład 600 złr. w. a. czytelaym 


| "dr. 


jet.] ztr. |e 
| 

64] 4 [80 Odbiór wyrobki ma się od- ' 
gal 4 |95 bywać co dni 14; zamówienia 

wedls Dymenzyj wymaganych 
52| 4 [70] przez nabywcę mają być za- 
gol 4 |zp] wsze na dni 14 naprzód ro- 

bione, które zamówienia jed- 
w dławik fl 26 

ak niemogą przy 15 centy- 
20| 4 |50| metrów grubym materyale 
Tatar więcej jak 15°/, zaś przy ma- | 

teryale 2:5 cenim. grubym, 
04] 4 |40] więcej jak 85°% miąższości ea-- | 
78] 4 l24 łej zamówionej masy drzewnej 

Wy LOSIĆ. 
so] 4 |80 | 
60] 4 [75 | 
65] 4 180 


I 


podpisem oferenta. Z wyszczegolnieniem tegoż miejsca zamieszkania, tudzież nadaży w | 
eyfrach i słowach wyrażonej w pro'entach powyżej ceny wywoławczej, zawierające oś- 
wiadczenie, że oferentowi wszystkie warunki protokcłu licytacyjnego i sprzedaży dokładnie 
gą wiadome i że on się takowym w zupełności poddaje, mają być do godziny 10tej przed 
południem, dnia licytacyi w e. k. galic. Dyrekcyi lasów i domen w Bolechowie wniesione. 


Na zewnątrz należy oferty zaopatrzyć napisem 
parowym w Zowoju w roku 1880 uzyskać się mające.“ 


„Oferta na materysły tarte przy tartaku 


3 Kaucya ma być do podwójnej wysokości zasd4adu to jest do 1200 złr. uzupełnie- 
ug albo w gotówce lub też w państwowych papierach wartościowych, wedle kursu w dniu 
złożenia, zaś przy obligach, których kurs powyżej wartośsi nomunaluej stoi, wedle ich | 


wartości nominalnej złożoną. 


4. Reszta warunków licytacyjnych może być albo w e k. gelic. Dyrekcyi lasów il 
domen w Bolechowie albo też w e. k. Zarządach lasów i domen w Kałuszu i w Rypiance i 
(poczta i stacya kolui Kałusz) nareszcie w Drohobyczu (poezia i stacya kolei Drohobycz) 


każdego czasu przejrzaną. 
C. k. Dyrskeya 
Bolechów dnia 4 maja 1880. 


(3281 1—53) Obwieszeznie. 

L. 2407. W tutejszym c. k. Sądzie po- 
wiatowym odbędzie się dnia 20 maja 1880 
dnia 17 czerwca 1880 i dnia 1go lipca 1880, 
każdym razem o godzinie 10 rano publiczna 
sprzedaż realności pod l. 1387 w Stryju w 
księdze Dom. III pag. 67 n. 10 haer. Samu- 
ela Griinfelda, Mendla Griiofeld i Trau z 
Griinfełdów własnej na rzecz Banku akcyj- 
nego hipotecznego we Lwowie pto 141 złr. 
75 ct., 141 zł. 75 ct. i 1497 zł. 58 ct a. 
w. % pn. 

Cena wywułania 5000 zł. w. a. 

Zakład 500 zł. a. w. 

Bliższe warunki licytacyjne można w 
tusądowej registraturze przejrzeć. 

Zarazem zawiadamia się wszystkich 
wierzycieli, którzyby po dniu wydania wycią - 
gu tabularnego to jest 29 grudnia 1879 pra- 
wo zastawu na sprzedać się maiącej realno- 
śei uzyskali lub którymby uchwała sądowa 
sprzedaż onejże dozwalająca, lub która z ns- 
stępnych uchwał wczas przed terminem albo 
wcale doręconą nie była, że dla tychże zo- 
stał kuratorem mianowany p. Dr. Popiel w 
Stryju. 

Stryj dnia 29 lulego 1880. 

(3306 1—3) E dy k t. 

L. 8347. ©. k. Sąd powiatowy w No- 
wemsiole ogłasza, że na zaspokojenie preten- 
syi Dawida Bleich w kwocie 45 zł. 62 ct. 
zezwolił na publiczną sprzedaż połowy par- 
celi gruntu w niwie „Zasielna* położonej 
do realności dłużnika Pzwła Dzuryu pod I 
k. 13 w Palezyńcach należącej w dniach 1 
czerwca, 30 czerwca i 5 sierpnia 1880 każ- 
dym razem o godzinie 10 rano. 

„ Cenę wywołania stanowi kwota 200 zł. 
Zas zakład wynosi 20 zł a w. 

Dalsze warunki I cytacyjne można prze- 

glądnąć w tutejszym sądzie. 

C k Sąd powiatowy 
Nowesioło dnia 29 lipca 1879. 

(33056 1—3) Edykt 

l L. 317. W dniach 3 czerwca, 2 lipca 
i 5 sierpnia 1880 o 10 godzinie z rana od- 
będzie się przymusowa sprzedaż realności 
pod l. k. 970 w Nadwórnej położonej, Micha- 


j 


lasów i domen 


ła Bruss własnej, na rzecz Katarzyny Kli- 
szek pio 50 zł. a m anowicie na pierwszych ! 
dwóch terminach najniżej za cenę szacunko- ' 
wą 390 zł., na trzecim zaś także niżej ta- 
kowej. 

Wadyum 39 zł. 

Bliższe waruzki licytacyjne można w 
ts. registraturze przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy 

Nadwórna 28 stycznia 1880. 
(3801 1—3) Bay k tL 

L. 5208. ©. k. Sąd powiatowy w Sko- 
iem podaje do publicznej wiadomości, że Bx- | 
zyli Jaworski Wełyganczyn rolnik ze wsi | 
Kruszelniey wskutek uchwały e. k, sądu 
obwodowego w Samborze z dnia 21 paździer - | 
nika 1879 |. 15239 z powodu nałogowego | 
pijaństwa i marnotrawstwa pod kuratelę po- 
ttawiony i że mu na kurztora Teodor Pod- | 
horodecki Dorosiewicz nadany został. 

C. k. Sąd powiatowy 

Skole dnia 30 grudnia 1879. 
(3302 1—3) Ghwieauzanonio. 

L. 595. Jego Ekscelencya Prezydent e. 
k. wyższego sądu krajowego zamianował dla 
trzeciej zwyczajnej 5 lipea 1880 o godzinie 
9 przed południem rozpoczynającej się ka- 
deucyi sądu przysięgłych przy tutejszym są- 
dzie obwodowym przewodniczącym Prezy- 
denta sądu Karola Poegliesa a zastępcami 
przewodniczącego radców Romana Lewicekie- 
go, Leopolda Szymonowicza, Faustyna Jahne- 
ra, Alfreda Linzbauera, Władysiawa Samo- 
levirza, Ludwika Białoskurskiego i Pawła 
5 monowicza. 

Z Prezydyuma c. k. Sądu obwodowego 

Złoczów dnia 7 maja 1880. 
(3197 1—3) edyk t 

L. 1691. W dniach 13 lipea, 12 sierp- 
nia i 18 września 1880 o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w tut jszym sądzie 
licytacya realności nieobjętej masy spadkowej 
śp. Marcina Kuterby własnej pod l. k. 123 
w Bu ku ma Lipibogach powiecie Kamione- 
ckim położonej, nieintabulowanej, celem za- 
spokojenia sumy 125 zł. a. w. na rzecz To- 
warzystwa zaliezkowego w Busku. 

Cena wywołania 1220 zł. a. w. 


Wadyum 10 pre. 

Przy trzecim terminie realność ta także 
niżej ceny szacunkowej sprzedaną zostanie. 

Akt opisania, oszacowania i resztę wa- 
ranków  licytacyjnych można przejrzeć lub 
odpisać w ts. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy 

Busk 8 kwietnia 1880. 
(3198 1—3) wbhwienrczeniw. 

L. 1188. © k. Sąd powiatowy w Ul- 
nowie przedsięweźmie w dniach 14 czerwca, 


| 


zatwierdz: nia tymczasowego zarządcy masy 
lub wyboru innego zarządcy i tegoż zastęp- 
cy, tudzież wyboru wydziału wierzycieli w 
obec komisarza konkursowego się stawili. 
Dla zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej, wy?nacza się termin do 15 
lipca 1880 w którym to terminie wszyscy, 
którzy do masy konkursowej Żądania mają, 
wierzytelności swe chociażby się nawet onie 
spór już toczył, w sądzie tutejszym, a to 
tem pewniej zgłosić mają ileża ich w razie 


19 lipca 23 sierpnia 1880 zawszeo godzinie ! przeciwnym skutki prawne ustawą konkur- 


realności 


10 z rana egzekucyjną sprzedaż 
położonej ciała 


pod l. k. 498 w Ulanowie 
tabułarnego niestanowiącej. 

Cena wywołania tejże stanowi wartość 
szacunkowa 326 zł. 50 et. w. a. poniżej któ- 
rej realność ta dopiero przy trzecim terminie 
sprzedaną zostanie, wadyum zaś wynosi o- 
krągłą sumę 33 zł. w. a. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można. w ts. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy 

Ulanów dnia 21 kwietnia 1880. 
(3313 1—3) €©hwienrczun?=. 

L. 2827. O. k. Sąd powiatowy w Ko- 
zowie czyni wiadomo, iż na prośbę Saw 


i 


sową zagrożone desięgną Na terminie w dniv 
12 sierpnia 1880 winui wierzyciele płynność 
zgłoszonych poprzednio wierzytelneści, oraz 
porządak w którym do zaspokojenia przyjść 
mają w obec komisarza konkursowego wy- 
kazać. 

Na tymże terminie wolno jest wierzy- 
cielom w miejsce dotychczasowego zarządcy 
masy, tegoż zastępcy i wydziału wierżycieli, 
inne osoby swego zaufania powołać. 

Nakoniec podaje sąd do wiadomcśći, 
źe dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkur- 
sowej nastąpią przez dziennik urzędowy 
Gazety lwowskiej. 

Przemyśl 5 maja 1880. 


M 
R thsteina w celu zaspokojenia kwoty 20 zł. | (3312 1—8) ©bw iessczenie. 


a. w. z po. i kosztów niniejszej egzekucji 
w kwocie 2 zł. 62 et. a. w. przedsięwziętą 


ności dłużnika Stefana Mie!niczuka własnej, 
w Słobodzie pod l. k. 10 rep. 72 położonej, ciała 


L. 1882. C. k. sąd powiatowy w Koro- 


KA czyni wiadomo, 1Ż na prośbę Samuela 
będzie przymusowa publiczna sprzedaż real- | Fruhlinga w celu zaspokojeria kwoty 75 zł. 


z 12 pre. odsitkami od 16 września 1877, 
i kosztami w. kwoeie 2 adr. 78 ct. 2 zł. 38 ct. 


tabularnego niestenowiącej, w terminach dnia | 1 zł. 36'et. 1 zł. 4&7 ct. 1 zł. 91 et. i kosztów mi- 


18 maja, 22 czerwca i 26 lipca 1880, każ- 
dym razem o godzinie 9 przed poładniem. 

Cenę wywołania stanowi cena szecun- 
kowa w kwocie 290 zł. a. w. 

Realaość ta przy pierwszym i drugim 
terminie tylko powyżej ceny szacunkowej 
lub za tskową, zaś przy trzecim terminie i 
niżej takowej sprzedaną zostanie, 

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszosądowej registraturze w zwykłych go- 
dzinach urzędowych. 

C. k. Sąd powiatowy 

Kozowa 10 kwietnia 1880. 
(38279 1—3) Obwieszczenie. 

L. 2214. O0. k. tąd powiatowy w Bó- 
bree ogłasza, że celem wydobycia sumy 120 
zł. z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie 
dniu 20 maja, 24 czerwca i 15 lipca 1880 
zawsze o godz. 10 rano licytacya realności 
Jurka i Katarzyny Jurenzów w Chlebowi- 
cach pod l. 75 położoną, na rzacz Chaima 
Leiby Jagela. 

Na pierwszym i drugim terminie 
wą 381 zł a. w. lub wyżej tejże nabyć na 
trzecim zaś terminie nie niżej kwoty 370 
zł Wadyum 38 zł. 

Reszta warunków w t.s. registraturze 

C. k. sąd powiatowy. 
Bóbrka 25 marca 1880. 
(3280 1—38) Edykt. 

L. 1299. Dnia 3 ezerwca, 8 lipca i 19 
sierpnia 1880, zawsze 040 godzinie rano od- 
będzie się w zabudowaniu sądowem celem 
zaspokojenia pretensyi 167 zł. 80 et. na rzecz 
Gerschona Keslera publiczna sprzedaż real- 
ności dłużnika Mikołaja Smyka w Smolinie 
pod Nr. 45 sub.rep. 222 położona, nietabu- 
larna na 610 zł. oszacowana. 

Iane warunki lieytacyjue moża przej- 
rzeć w tusądowej registraturze. 

Sąd powiatowy. 
Niemirów 81 stycznia 1880. 
(3277 1—3) Eddy kt. 

L. 114. C. k sąd powiatowy miejsko 
delegowany w Tarnowie podaje niniejszem 
do publicznej wiadomości, że celem zaspoko- 


jenia sumy pożyczkowej 400 zł. względnie 


392 zł. odbędzie się na rzecz Galicyjskiego 
Zakładu kredyt: włościańskiego we Lwowie 
w tutejszym sądzie w trzech terminach a 
mianowicie duia 7 czerwca, 12 lipca i 16 
sierpnia 1880 każdym razem o godz. 10 1a- 
po egzekucyjna liegtacya realności dłużnika 
Józefa Kozła włzsnej w Woli rzędzińskiej, 
w powiecie Turnowskim położonej. 

Cenę wywołania stanowi suma 800 zł. 

Wadyum 80 zł, 

Protokół zastawniczego opisania resl- 
ności i reszta warunków licytscyjnych mogą 
być przejrzane w tutejszej registraturze. 

Tarnów 29 lutego 1880. 

(3251 1—3) Wayku 

L. 5259. O.k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu otwiera niniejszem i ogłasza konkurs 
na wszelki ru homy gdziskolwiek znajdują- 
cy się i na cały nieruchomy w krajach w 
których ustawa konkursowa z dnia 25 gru- 
dnia 1868 obowiązuje znajdujący się mają- 
tek P. Ignacego hr. Krasickiego w Bachór- 
cu i mianuje p. e. k. Adjunkta sądu tutej- 
szego Aleksandra Stobieekiego komisarzem 
kovkurscwym a tymczasowym zarządcą masy 
konkursowej p. adw. Dr. Dolińskiego w Prże- 
myślu. 

P. e k. Notaryuszoai Wawrauszowi w 
Dubie*ku poleca się, aby opieczętowanie i 
spisanie masy konkorsowej natychmiast przed- 
sięwziął i dotyczący protokół nam niezwłocz- 
nie przedłożył. 

Wszystkich wierzycieli wzywa, ażeby 
na terminie 14 maja 1880 o 9 godzinie ra- 
no z dowodami swych wierzytelności dla 


' można renlność tę tylko za cenę szacnnko-; jowego wyższego 


ninejszej egzekucyi w kwocie 5 zł. 27 ct. 
a. w. przedsięwziętą będzie przymusowa pu- 
bliczna sprzedaż realności dłużników Mar- 
cina i Nastki Kuryłów własnej w Kozowie 
pod l. k. 44 położonej, ciała tabularnego nie- 
stanowiącej w terminach dnia 18 maja, 23% 
czerwca i 16 lipca 180) każdym razem o 
godzinie 9 przed południem. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa w kwocie 450 zł. a. w. a chęć kupie- 
nia m:jący, obowiązany złożyć jako wadyum 
gotówką 45 zł. w. a. 

Reslność ta przy pierwszym i drugim 
terminie tylko powyżej ceny szacunkowej 
lub za takową, zaś przy trzecim terminie i 
niżej takowej sprzedaną zostanie. 

Bliższe warunki przejrzeć motus w 
w tutejszosądowej registraturze w zwykłych 
gedzinach urzędowych. 

C. k. sąd powiatowy. 
Kozowa 13 marca 1880. 
(3276 1—8)  Uglowzenie. 

L. 974. Pam prezydent e. k. sądu kra- 
w Krakowia zamianował 
przewodniczącym trybunału sądu przysię- 
głych przy e. k. sądzie obwodowym w Tar- 
nowie na drugą zwyczajną trgororzną ka- 
dencyę, której posiedzenia w dniu 1 czerw- 
ca 1880 o godzinie 9 przed południem ot- 
warte będą prezydenta e. k. sądu obwodo- 
wego Ryszarda Zawadzkiego zastępcami zaś 
przewodniczącego e. k. radców sądu krajo- 
wego Jana Spławińskiego, Jana Daneckiego, 
Pawła Mossora, Walentego Siekierzyńskiego 
i Adolfa Horę. 

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
W Tarnowie 5 maja 1880. 
(3223 1—3) Edyk t. 

L. 1418. W dniach 9 l'pea, 9 s'erpn'a 
i 9 września 1880 o godzinie 10 przed po- 
łudniem odbędzie się w tutejszzm sądzie li- 
eytacya realności Stefana Berbeki młodszego i 
Oleny Berbekowej własnej pod Nr. k. 5 w 
Grabowej powiecie Kamioneckim położonej 
nieintabulowanej celem zaspokojenia resztu- 
jącej sumy 30 zł. 80 et. w. a. z pn. na 
rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Busku. 

Cena wywołania 79 zł. a. w. 

Wadyum 10 pre. 

Przy trzecim terminie realność ta tak- 
że uiżej ceny wywołania sprzedaną zostanie. 

Akt opisania oszacowania, i resztę We- 
ruaków licytacyjnych można przejrzeć lub 
w odpisie podni:ść w registraturze. 

C. k. rad powiatowy. 
Busk 15 marea 1880. 
(3223 1—8) E dy kt. 

L. 2281. W dniach 1% lipca, 12 siew- 
pnia i I" września 1880 o 10 godzinie przed 
południew odbędzie się w sądżie licytacya 
dwóch kawałków łąki Ja:ka Prokudy wła- 
snej do realności pod Nr. k. 82 należących 
w Poburzanach powiecie Kamionack:m poło- 
żouych, nieintabulowanych celem zaspokoje- 
nia sumy 32 zł. w. a. z pn. na rzecz Ei- 
siga Hafuera. Ceua wywołania 60 zł. 

Wadyum 10 pre. 

Przy trzecim termivie realność ta tak- 
że niżej ceny szacunkowej sprzedaną Zosta- 
nie. 

Akt opisania, oszacowania i resztę wa- 
runków licytacyjnych można przejrzeć lub 
w odpisie podnieść w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Busk 24 kwietnia 1880. 
(3228 1—3) Edykt. 

L. 2022 Sąd obwodowy ustanawia z 
miejsa pobytu niewiadomej Róży Załęzkiej 
nabywczyni w drodze licytacyi dóbr Kwia- 
tanowice w sprawie nabycia takowych kura- 
tora sdw. Dra, Olszewskiego z substy- 
tucyą adw. Dra Żelechowskiego. 

` Nowy Sącz 10 kwietzia 1880. 


ac 


— >" 


Í 


(3244 2—3) Obwieszczenie. 

L. 2401. C. k. Sąd powiatowy w Do- 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzy- 
telności Zakładu kredyt. włuść. przeciw Mi- 
chałowi Głuchemu w kwocie 191 zł. 84 et. 
w dniach 4go czerwca, 2 lipea i 6 sierpnia 
1880 publiczna sprzedaż realności pod 1. 54 
w Pietnicach położonej, każdym razem o 
godzinie 10 rano w kancelaryi tutejszego 
Bądu z ceną wywołania 400 zł. a zakładem 
40 zł. przeprowadzoną będzie. 

Tylko na trzecim terminie nastąpi sprze- 
daż poniżej ceny szacunkowej. 

Nabywca obowiązanym będzie połowę 
ceny kupna zaraz po licytacji złożyć. 

Resztę warunków wolno w ts. registra- 
turze przeglądnąć. 

Kuratorem wierzycieli ustanawia się 
Antoniego Richtera z Dobromila. 

Dobromil 11 kwietnia 1880. 
(3243 2—3) Obwieszczenie. 

L. 2400. O. k. Sąd powiatowy w Do- 
kromilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzy- 
telności Zakładu kredyt. włość. przeciw Ją. 
nowi Łapińskiemu a względnie jego spadko- 
biercom Annie, Maryi, Rozalii i Janowi w 
kwocie 196 zł. w dniach 4 czerwca, 2 lipca 
i 6 sierpnia 1880 publiczna sprzedaż real- 
ności pod 1. 39 w Huczku położonej, każdym 
razem o godzinie 10 rano w kancelaryj tu- 
tejszego sądu z ceną wywołania 600 zł, a 
zakładem 60 zł. przeprowadzoną będzie. 

Tylko na trzecim terminie nastąpi sprze- 
Gaż poniżej ceny szacunkowej. 

Nabywea obowiązanym będzie 
.ceny kupna zaraz po licytacyi sloty 

Resztę warunków wolno w ts. registra- 
turze przeglądnąć, kuratorem wierzycieli u- 
stanawia się p. Antoniego Richtera z Do. 
promila, 

Dobromil 11 kwietnia 1880. 
GAZE, ni ka Et 

s je nia go maja, dnia 23 
rzerwca i dnia 28 lipea 1880 o atini A 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy- 
musowa sprzedaż kawałka gruntu do Ti 
ści pod l. 60 w Puczajowicach położonej n 
leżącego ke M niestanowiącej a 
sprawie Józefa Fritze przeciw iowi 
aak pto 87 zł. z A Fediowi Ma 

Roszię warunków licytacyj 
w tusądowej registraturze ae] „a 

, kc. Sąd powiatowy 

Drohcbycz dnia 22 kwietnia 1880 
„ _L. 1287. Dnia 29 maja 1880 o godzi- 
nie 10 rano odbędzie się w tutejszym aądzie 
relicytacya połowy realności 1. k. 80 w Szcza- 
KE Arafata Bobaka własnej. 

ena wywołania 9 

Wadyum 10 zł. ni ct 

Warunki bliższe w registraturze. 

„ O. k. Bąd powiatowy 

Krynica 30 kwietnia 1880. 
(3248 2—3) Obwieszczenie. 

L. 2405. C. k. Sad powi 
bromilu ogłasza, że na za A ane c fa 
telności Zakładu kredytowego włość. aiz 
Jędrzejowi i Annie Jurkom vel Jurączkom 
w kwocie 300 zł. w dniach 4go czerwca, 2 
lipea i 6 sierpnia 1880 publiczna sprzedaż 
realności pod l. 51 w Starzawie położonej, 
każdym razem o godzinie 10 rano w kam- 
celaryi tutejszego Sadu z ceną wywołania 
600 zł. a. zakładem 60 zł. przeprowadzoną 
będzie. 

Tylko na trzecim terminie nastąpi sprze- 
daż poniżej ceny szacunkowej. 

Nabywca obowiązanym będzie połowę 
ceny kupna zaraz po heytacyi złożyć. 

Resztę warunków w ts. registraturz8 
przeglądnąć można kuratorem wierzycieli usta- 
nowiono Anteniego Richtera z Dvbromila. 

Dobromil dnia 11 kwietnia 1880. 


(3246 3—3) Obwieszczenie. 

u. 2408. O. k. Sąd powiatowy w Do- | 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie: wierzy- | 
telności zakładu kred. włość. przeciw Onu- | 
fremu Hładio w kwocie 143 zł. 88 ct. w; 
dniach 4 czerwca, 2 lipca i 6 sierpnia 1880 : 
publiczaa przymusowa sprzedaż. realności ; 
pod l. 81 w Kniaźpolu położonej, każdym |! 
razem 0 godzinie 10 rano w kancelaryi tu- 
tejszego SĄdU 2 cong wywołania 800 zł. a 
zakładem 30 zł. przeprowadzosą będzie. 

Tylko na trzecim terminie nastąpi 
poniżej ¢eny szacunkowej. ; f 

Nabywca obowiązanym będzie połowę 
ceny Kupis zaraz po licytacyi złożyć. 

Resztę wsrunków wolno w ts. registra- 
turze przeglądząć kuratorem wierzycieli u- 
stanowiono Antoniego Richtera z Dobro- 


mil 


połowę 


| 


p Dobromil dnia 11 kwietnia 1880. 
(8247 2—5) Obwieszczenie. 
„ 2404. O. k. Sąd powiatowy w Do- 
«Ju ogłasza, że na zaspokojenie wierzy- 
Boni Zekładu kredytowego włość. przeciw 
Twanowi Lewiekiemu w kwocie 400 zł. a. 
w. w dniach 4 czerwca, 2 lipca i 6 sierpaz 
1880 publiczna sprzedaż realności pod L 8 
w Starzawie położonej, każdym razem 0 8. 
dzinie 10 rano w kancelaryi tutejszego sądu 
z ceug W. wołania 700 zł. a zakładem 
zł. przeprowadzoną będzie. 


Gazeta Lwowska Nr. 107 


0 nych ludowych, średnich lub 


Tylko DA trzecim 
sprzedaż poniżej ceny szacunkowej. 
ceny kupna zaraz po licytacyi złożyć. 

Resztę 
straturze przeglądnąć. , 

Ku RI Dobromila 
Antoniego Richtera z Dobromiis. 

moprol 11 kwietnia 1880. 


(3129 2—3) Ogloszenie. 


się 28 czerwca, . 

w ry , , a 
sd kę kw. sąż. dom, piwnicę Jana Ga- 
wrona własnej, nie hipoterznej na pierwszych 
dwóch terminach Za lub wyżej ceny na 


trzecim niżej t+Eowel. 
a GA J acunkowa 670 zł. 


um 67 z. 
KR warunków przeglądnąć można 
jstraturze. 
r "S emie 28 grudnia 1879. 


== Qgleoszomio- 
ga 6 W daisch 10 czerwca, 8 lip- 
ca ı 12 sierpnia 1880 odbędzie się przymu- 
sowa sprzedaż realaości nietabulornej, pod 
nr. konsk. 99 subrep. w Tarzy wielkiej poło- 
żonej dłużnika Matija Karatnika a względnie 
te Gł masy spadkowej własnej, w tutejszym 
F gądzie na rzecz zakładu kredyt. włoś- 
atakia na zasspokojenie sumy 89 złr. 
19 ct. w. 8. % PB każdym razem 0 godzi- 
ni 10 rzed południem Z tem, ze na pier- 
A h b wóch terminach realność ta za Ce- 
nę szacunkową lub wyżej niej, zaś na trze- 
elf także niżej tejże sprzedaną będzie. 


szacunkowa 150 zł. 
Wsdyum wynosi 10 pre. | , 
Resztę warunków w tutejszej Tegi- 
straturze. i 
C. k. sąd powiatowy. 
Dolina dnis 16 kwietnia 1880. 


= Edykt. 
(A 5% C. k. sąd pow. miej. del. 
dla miasta i przedmieść Lwowa, Z 
AE rośby Władysława Seweryna dw. 
r o E i Maryi Antoniny dw. jm. Za- 
ia T o uznanie jch ojca Józefa Zagórs- 
gor zmarłego dla przeprowadzenia po- 
e bi spadkowego, ustanawia p. adw. 
serui Siterskiego z substytucyą adw. Dr. 
Slalipowskiego po myśli $$. 24 i 277 u. c. 
kuratorem nieobecnego Józefa Zagórskiego 
oraz wzywa nieobecnego Józefa Zagórskiego, 
przez edykt do zgłoszenia się W CIĄSU je- 
dnego roku z tem dołożeniem, 2e giria 
w przeciągu tego ezasu mie zgłosił się, U 
innym sposobem o zostawaniu przy życiu 
sądu mie zawiadomił, Za zmarłego 5440WNIB 
uznakRym zostanie. | 
Lwów daja 20 kwietuia 1880. 
(3345 2—3) Ogloszenie- 
L. 2402. (. k. sąd powiatowy w Do- 
bromilu ogłasza, 20 na zaspokojenie wierzy- 
telności Zakładu kredyt. włość. przeciw Iwa- 
nowi Głuchemu w kwocie 2 ła.w. w 
dniach 4 czerwca, 3 lipca iÔ 8 
publiczna sprzedaż realności PO r 
Pietnicach położonej, każdym razem 0 godz. 
0 rano w kancelaryi tutejszego sądu 7 ceną 
wywołania 400 a}, a zakładom 40 al. prze- 
prowadzoną będzie. Tylko na $::000% termi- 
nie nastąpj sprzedaż poniżej ceny SZ8CUL- 
s Nabywca obowiązany m będzie połowę 
ceny kupna zaraz po licytacji złożyć. | ła: 
t esztę warunków wolno w ts. TogiS* 
Urze Przeglądnąć. 
Uratori iono 
tera z Dobro dać 
—_ Dobromil 11 kwietnia 1880. 
(8268 2—3) L. 47240. 
oa z? oszenie konkursu * 
. . Valem nadania s ndyum z,tunt? 
imienia e a Mogli. Stankiewicza 9 
rocznych 200 zły. w. a. ogłasza SIĘ niniej- 
8zem konkurs, S 
pa wzg] ierwszeùstwo So U 
stypeady ic BEM LSA męża założyciel- 
ki fundaeyi 6. p. Eugenii z Ligowskich Stan” 
kiewiczowej, to jest krawnjm é. p- zeze- 
pana Stankiewicza herbu Mogiła, tak po 
mieezu jak i po kądzieli bądź chłopcom, 
bądź dziewezętom, raa 
omiedz 6 v R a 
cza bliżsi Atad ni a ubożsi przed 
zamożniejszymi będą Wied pierwszeństwo. 
i hłopey otrzymać mog} stypendya 2 
tej fundacyi jezeli uczęszezają do szkół pu- 
blicznyc ; Z pomiędzy dziewcząt zak przede- 
wszystkiem te, które kształcą się na usuczy- 
cielki, lub też uczęszczają do publieznych 


Autoniego Rich- 


do tego 


lub prywatnych (przez władzę upowaźżnio- „ubereze na górce“ 


nych) zakładów wychowawezych. 


terminie nastąpi 
Nabywca obowiązanym będzie połowę ; Dyrekcy 


warunków wolno w t. s. regi- ' niej d 


51. W sądzie tutejszym odbędzie 
ng” 12 lipca i 15 września 1880 
sprzedaż realności Nr. 
obejmującej 7 mor- 


z 


| ezęszezają, 


| chrztu, świadectwo ubóstwa, 


wiczem, mężem ś. p. fundatorki. 
Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z 
Wiel. Ks. Krakowtkiem. 
We Lwowie dnia 1 maja 1880. 


| (3226 2—3) Edykt. 


| przeciw Stanisławowi i Karolinie małż. Strze- 


| się egzekucyjna sprzedaż realności w Droho- 


byczu pod l. k. 94 Zagr. miej. położonej ciała 


tabularnego niestanowiącej dłużników własnej 
w terminach dnia 2?4go maja i 28 czerwca 
1880 o godz. 10 przed południem w biurze 
cze 1. 5. 

Wrazie gdyby nz tych terminach ceny 
szacunkowej nie ofiarowano wyznacza się do 
ułożenia warunków ułatwiających termin na 
dzień 27 lipca 1880. 

Cena szacunkowa oraz wywołania 660 
zł. wadyum 10 prc. 

Kartę warunków można przejrzeć w re- 
gistraturze. a 

Drchobycz 4 kwietnia 1880. 

(3254 2—3) Ogloszenie. 


L. 450. O. k. sąd powiatowy w Bole- 
chowie uwiadamia, że na zaspokojenie przez 
Izraela Hauptmana wywalezonej sumy 100 
złr. z pn. połowa realności w Bolechowie 
pod l. 183/221 ciało tabularne stauowiaca 
do masy spadkowej Herscha Bikla należąca w 
sądzie tutejszym w dwóch terminach 15 lip- 
ca i 19 sierpnia 1880 o 10 godzinie przed 
południem nie niżej eeny szacunkowej sprze- 
daną zostanie. 1 

Cena wywołania 250 złr. 

Zakład 25 złr. 

Resztę warunków licytacyjaych można 
w tutejszym sądzie przejrzeć. 

Bolechów 11 lutego 1880. 


(8273 2—3) Edykt. 
L. 1135. Dnia 2940 maja, 30 czerwca 
30 lipea 1880 o 10 rano odbedzie się w tu- 
tejszym sądzie publiczna sprzedaż gospodar- 
stwa gruntowego i. k. 17 w Złockim Miso- 
laja Baray własnego na zaspokojenie pre- 
teasyi Teodora Baray 81 zł. 80 ct. 
Cena szacunkowa 386 zł. 
Wadyum 33 zł. 
Reszta warunków w reg stralurze sądowej. 
C. k. Sąd powiatowy 
Krynica 28 kwietnia 1880. 


(2919 2—3) Edit BL 462. 
Das E £ Bezirfagericht in Obartyn for- 
pert auf die dem Namen und Wohnorte nad 
unbefannten Erben beż am 2 ten April 1372 
obme Dinterlafjitng einer feztwtligen Anordnung 
verftorbenen Moses Fihrer aud Süsi- Nagel 
und Moses Hand genanut, binnen einem Jare 
feche Woden Hiergeriht3 die Erbžerflärung zu 
biejem  tachlafje abzugeben, alg jonften Der 
Stachlaj dem Staató|chage übergeben werden 
wirde. 

Bum Curator ber unbefannten Erben 
Samson Wriss beftellt, 
Obertyn den 20 Feber 1880. 


(3258 2—3) Edy | 

ù. 982. Doia 1 czerwca, dnia 30 czerw - 
ca i dnia 5 sierpnia 1880 każdym razem o 
godzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa sprzedaż reslnoś"1 Ma- 
nesa i Dawida Kestenów w Zadniszówwe 
pod L k. 220 położonej 266 złr. w. à. Zpn. 
praez Rosę Rosenbeek wywalezonej. 

Cens wywołania stanowi suma SZACUD- 
kowa 15668 złr. a. w. 

Zakład wynosi 1566 złr. w. 3. 

Przy pierwszych dwóch tęrminach zo- 
stanie realność ta tylke za lab wyżej ceny 
szacunkowej przy trzecim zaś za jakąbądź 
cenę sprzedaną | 

Akt opisania i OSZACOWANIA można w 
sądzie przejrzeć. | 

C. k. sąd powiatowy 

Nowesioło dnia 15 marca 1880. 

(3252 2—3) FEdykt l 

L. 4059. 0. k. sąd powiatowy wiej. 
deleg. w Stanisławowie dozwala cel-m wy- 
dobycia sumy 50 zł. z pn. na rzecz Tekli 
Zmyndak przymusowi: sprzedaż niwy ornej 
zwanej do gospodarstwa 
w Knihininie pod Nr. 11 należącej, ciała ta- 


Dziewczęta pobierać mogą stypendya | bularnogo niestanewiącej dłużnika Hrehora 


najdłużej przez lat 10 i najdelej 
czenia 18go roku życia. 
Jeżeliby z krewnych Ś. p. 5% 

cza nie było kandydatów, natedy korzystać 
mogą ze stypendyów ubodzy młodzieńcy 
pochodzenia szlacheckiego, obrządku rzymsko- 
katolickiego, uczęszczający 'do szkół publicz- 
wyższych, lab 
też do krakowskiej szkoły sztuk pięknych. 


Otankjewi- 


z dnia 11 maja 1880. 


do ukoń- | Głobodzian własnej na 


110 złr. oszacowanej 
w trzech terminach dnia 2 czerwca 1880 
| dnia 1 lipta 1580 i dnia 3 sierpnia 1880 
| zawsze o godz. 10 z rana z tam, że ta ni- 


wa w zabudowaniu sądowem aa 3 terminie 


| także za niższą nić cenę szacunkową sprze- 
| daną będzie. 

| Wadyum wypoc! 
| papierach podług kursu. 


Cheący się ubiegać o powyższe stypen- 
|dyum winni wnieść podania swoje na ręce 
i zakładu, do którego na naukę u- 

do Wydziału krajowego najpóź- 
o 10 czerwca 1880 i załączyć metrykę 
ostatnie świa- 
wierzycieli ustanowiono p. ; dectwo szkolne, tudzież dowody szlacheckie- 
go pochodzenia, a względnie dowody po- 
krewieństwa ze é. p. Szezepanem Stankie- 


| L. 6385. 0. k. Sąd powiatowy w Dro- 
hobyczu podaje do wiadomości, że w spra- 
wie egzekucyjnej masy konkursowej Towa- 
rzystwa kredytowego miejskiego we Lwowie 


| meckim pto 215 zł. 57 ct. z pm. odbędzie 


(3203 2—3) 


(8181 2—3) 
L. 911. 


(8028 2—83) 


11 zł. w gotówce lub 


Bliższe warunki wskażą akta do przej- 
rzenia w registraturze przechowana. 

Stanisławów 25 marca 1880. 

(3258 2—3) whwieszone 1a. 

L. 1669. © k. sąd powiatowy w Bole- 
chowie ogłasza, że w dniach 15 lipca 1880, 
19go sierpnia 1880 i 23go wrześsia 1880 o 
godzinie 10 z rama odbędzie się publiczna 
sprzedaż roalności pod l. 110 w Bolechowie 
ruskim położonej, ci:ła tabułarnego  niesta- 
nowiącej, Nykoły Kota własn=:;, na zaspoko- 
jenie pretensyi Lelby Kessler w kwocie 25 
złr. z pn. Cens wywoławcza 150 zł. wadyum 
10 pre. 

Bliższe 
registratury. 

Bolechów 15 października 1879. 
(3204 2—3) Obwieszczenie 

L. 95. Sąd' powiatowy w Krościenku 
wiadomo czyni, że celem ściągnienia należy- 
tości przez Franciszka Klimczaka, Szczepa- 
nowi Firkowi w resztującej kwocie 14 złr. 
49 et. a. w. z pn. dłużnej odbędzie się w 
dniach 24 maj:, 28 czerwca i 26 lipca 1880, 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
w budynku sądowym przymusowa sprzedaż 
w drodze publieznej licytacyi realności p: d 
l. 7 w Mizerny położonej ciała tabularnego 
niestanowiącej Franciszka Klimczaka własnej. 

Cena szacunkowa 387 zł. a. w. 

Zakład 38 zł. 70 et. a. w. 

Protokół zajęcia i oszacowania tudzież 
bliższe warunki złożone w registraturze 8ą- 
dowej. 

Krościenko 17 stycznia 1880. 


warunki w aktach tutejszej 


(3126 2—3) Obwieszczenie. 


L. 700. W sądzie tutejszym odbędzie 


się 28 czerwca, 12 lipe, 18 wrześniz 1480 
rano egzekucyjna sprzedaż realności |. 162 


w Suchej obejmującej 6 morgów 569 kw. 


gąż. gruntu, dom, piwnicę; Michała Kuliga 
własnej, 
dwóch terminach za lnb wyżej ceny na trze- 
cim niżej takowej. 


niehipotekowanej na pierwszych 


Cena szacunkowa 698 złr. 
Wadyum 70 złr. 
Resztę warunków przeglądnąć można 


w registraturze. 


Slemień 380 grudnia 1879. 
8 dy K z. 
L. 3092. Odnośnie do ogłoszonego w 


numerze 291 Gazety Lwowskiej edyktu, po- 
daje się do publieznej wiadomości, że osta- 
tni termin dla przeprowadzenia licy taeyi real- 
ności pod 1. 8 w Vorderbergu w Sprawia 
Ewy Antosz przeciw Dominikowi Haasowi 
pto 480 złr. w. ». z pn. sprzedać rię mają- 
cej. na wnicsek stron ua dzień 26 maja 
1880 o godzinie 10 przed południem odro- 
czony z0s'ał 


(3152 2—3) 


Gródek 29 kwietnia 1880. 
Edykt. 
L. 1860. Na pozew z dnia 15 marca 


1880 1. 1860 wniesiocy przez Jakóba Zuc- 
kerbergz przeciw a) z Życia i miejsca poby- 
ta niewiadomemu Mojżeszowi Wezuwiuszowi, 
względnie jego z życia i miejsca pobytu nie- 
wiadomym spadkobiercom, b) zżycia i miej- 
sea pobytu 
wniekich Potri, względzie jej z życia i miej- 
sea pobytu npiewiadomym 
zniesienie współwłasności co da realności pod 
l. k.17 w Rozdole ustanowił c. k. sąd po- 


niewiadomej Rozalii z Kropi- 


spadkobiercom 0 


«iatowy dia rzeczonych pozwamych kurato- 


rem p. Teodora Kotowieza, burmistrza w 
Mikołajowie, 0 caem jeh zawiadamia z we- 
„waniem, aby temuż kurstorowi środki obro - 
ny podali lub innego zestęprę dla siebie u- 
stanowili. 


Mıkołaiów 16 kwietnia 1880. 
Eddy xt 
C. k. sąd powiatowy w Miel- 


nicy w strawia Katarzyny Hawryszezukowej 
przeciw Michałowi Turzańskiemu pto 25 zł. 
dla pozwanego w państwie rossyjskiem w nis- 
wiadomem miejscu przebywającego, kurato- 
rem Andryja Prodana z Bielowiee mianuie 
i temuż ts. wyrok z dnia 10 grudnia 1877 
l. 4368 deręczn. 


Pozwanemu Michałowi 


Turzańskiemu 


poleca się, aby do ustanowionego niniejszym 
na jego koszt i miebezpieczeństwo kuratora 
się zgłosił, jemu potrzebnej informacyi udzie- 
lił, lub innego zastępcę sobie obrał i o tem 
sądowi doniósł, inaczej dalsze uchwały w 
tej sprawie zapadło kuratorowi a prawnym 
skutkiem doręczane będa. 


Mielnica 20 lutego 1880. 
Edykt 

L. 1887. Sąd obwodowy w Nowym Sẹ- 
czu zawiadamia Jakuba Szostka, że Karol 
Weiss wniós łprzeciw niemu pozew wekslowy 


[de praes. 2 kwietnia 1880 l. 1887 o zapła- 


tę sumy wekslowej 50 złr. w. a. że w skutek 
tej skargi termin do rozprawy ustnej wedle 
prawa weksłowego na dzień 2 czerwca 1880 
o godz. 9 z rena nszniczono, i że dla Ja- 
kóha Szostka z m'ejsca pobytu niewiadome- 
go na jego koszt i miebszpieczeństwo kura- 
tzrem adw. Dra Bersona z substytucyą adw 
Dra Ango ustanowiono. | 

zywa s'e pozwanego, by ku i 
wszelkie środki do obron mk termig 
dostarczył, lub innego pełnomocnika usta- 
nowił inaczej wynikłe z zaniedbania skutki 
sam sobie przypisze, 

C. k. sąd obwodowy 
Nowy Sącz 3 kwietnia 1880. 


(3167 2—3) Edykt. 

L. 5524. Ze strony e. k. Sądu powiato- 
wego w Kamionee str. podaje się do powszech- 
nej wiadcmości, że na zaspokojenie wierzy- 
telności Jakóba Schnee w kwocie 166 zł. 


2 et. a. w. z pn, odbędzie się w tutejszym 
e. k. sądzie powiatowym w trzech terminach 


a to 7go czerwca, 5 lipca i 6 sierpnia 1880, 
każdym razem o godzinie 10 rano przymu- 


sowa sprzedaż w drodze publicznej lieytacyi 
realności dłużnika Iwana Matwijów pod l. 6 
w Żelechowie małym położonej, przedmiotem 
ksiąg gruatowych będących , na których to 
pierwszych dwu terminach realność ta tylko 
wyżej ceny szacunkowej lub za takową, przy 
trzecim zaś terminie i poniżej ceny szacun- 


kowej sprzedaną zostanie. 


Cenę wywołania stanowi wypośrodko- 
wana przez osza:owanie wartość tej realno- 


ści w kwocie 1045 zł. a. w. 


Chęć kupienia mający obowiązani będą 
10 pre. wadyum ceny szacunkowej przed 
rozpoczęciem licytacyi do rąk komisyi licy- 


tacyjnej złożyć. 


Wykaz hipoteczny, protokoła opisania i 
oszacowania mogą być w tutejszosądowej re- 
gistraturze w godzinach urzędowy:h przej- 


rzane. 


O rozpisaniu tej licytacyi zawiadamia 
się strony, zaś wierzycieli, którzyby pv dniu 
7 listopada 1879 prawa rzeczowe ma sprze- 
daż się mającej realności nabyli lub którym- į 
by uchwała licytacyjna z jakiegokolwiek bądż 
powodu doręczoną być nie mogła, przez ku- 
ratora w osobie pana Erazma Janickiego z 
substytucyą pana Wincentego „ Ilniekiego z 
Kamionki str. ustanowionego i przez edykta. 


Kamionka 30 stycznia 1880. 
(3180 2—3) Ogloszenie. 
L. 4619. W sądzie tutejszym odbędzie 


Do zatwierdzenia przez sąd ustanowio- 
nego, albo do zamianowania innego zawia- 
dowey masy tegoż zastępcy, i do wyboru 
wydziału wierzycieli wyznacza się termin na 
dzień 20 maja 1880 o godzinie 9tej przed- 
południem w obec komisarza konkursowego. 

Zarazem zawiadamia się wierzycieli, 
którzy nie w Samborze mieszkają, że we- 
dle $. 111 zastępcę w Samborze mieszkają- 
cego celem doręczenia uchwał oznajmić 
mają, inaczej bowiem ma wniosek komisarza 
konkursowego dla nich kurator na ich koszta 
i niebezpieczeństwo ustanowionym zostanie. 

Dalsze ogłoszenia w ciągu post. konk. 


umieszczane będą w dodatku urzędowyim do 


„Gazety lwowskiej“. 
Sambor 4 maja 1880. 
(3188 2—3) Edykt 


L. 5229. ©. k. sąd powiatowy w Załoź- 
cach wzywa niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Mikołaja Kołeodija, ażby się w przecią- 
gu jednego roku do sądu zgłosił i swoje 
po zmar- 


oświadczenie do przyjęcia spadku 
łym w Hn:dawie ojeu Fedku Kołodiju złożył, 


gdyż inaczej pertraktacya spadku z deklaro- 
waiymi spadkobiercami i kuratorem w 080- 
bie Fedka Duiny z Hnidawy dla niego usta- 


nowionym przeprowadzoną zostanie. 
Załoźce dnia 20 listopada 1879. 
i (2950 2—3) Edyk t 


w. a. Z pn., odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności 284 i 286/396 w Złoczowie 
Dom XI pag. 96 i Dom XVI. pag. 585 hr. 
7 i 9 zapisanych Browar i Guberuia w za- 
| budowaniu sądowem dnia 1 ezorwca 1880 


się 7, 21 czerweai 20 września 1880 z rana | o godzinie 10 przed południem za jakąkol- 


egzekucyjna sprzedaż realności Nr. kons. 85 
w Slemieninu, składającej się z domu miesz- 
kalnego wraz z placem, stajenki, stodółki, 
piwnicy i ogrodu Michała Krzaka własnej, 
niehipotecznej, na pierwszych dwóch termi- 
nach za lub wyżej ceny, ma trzecim niżej 
takowej. 

Cena wywołania 305 zł. 

Wadyum 30 zł. 

Resztę warunków przeglądnąć można 
w registraturze. 

Slemień 20 stycznia 1880. 
(8 „hg Ogloszenie. 


. 6485. W sądzie tutejszym odbędzie 
się 7, 21 czerwca i20 września 1880 z rana 


egzekucyjna sprzedaż realcości Nr. 247 w 
Suchej składające się z8 morgów 1483 kw. 
sąż. domu, stodoły, piwnicy Wincentego Se- 
mika własnej nie hipotecznej na pierwszych 
dwóch terminach za lub wyżej ceny, na trze- 
cim niżej takowej. 

Cena szacunkowa 455 zł. 

Wadyum 45 zł. 

Resztę warunków przeglądnąć można 
w repistraturze. 

Slemień 17 grudnia 1879. 

(3236 2 —8) Edykt. 

L. 652. W dniach 3 czerwca, 2 lipca 
i 5 sierpnia 1880 o 10 godzinie rano, odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie na rzecz c. k. 
Zakładu kredytowego włościańskiego publi- 
czna sprzedaż realności pod Nr. k. 52, 62 
w Pasiecznej położonej, małżonków Jana 
i Hafii Drimusz własnej pto. 191 zł. 84 et. 
a. w. a mianowicie w pierwszych dwóch 
terminach licytacyjnych najniżej za cenę wy- 
wołania 400 zł. na trzecim także i niżej ta- 
kowej wartości. 

Wadyum 40 zł. 

Bliższe warunki można w t.s. registra- 
turze przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy. 
Nadwórna 16 lutego 1880. 
(3232 2—3) Edykt. 

L. 5376. C. k. sąd obwodowy w Sam- 
borze podaje niniejszem do wiadomości, że 
otworzył konkurs nad całym ruchomym jako 
też w krajach, dla których ustawa konkurso- 
wa z dnia 25 grudnia 1868 ważną jest, po- 
łożonym nieruchomym majątkiem Israela 
Kuhmerkera kupca w Drohobyczu zamiesz- 

kałego. 
i Kierownictwo upadłości tej porucza się 
e. k. Radcy sądu krajowego Czaczkowskie- 
mu w Samborze a tymczasowym zawiadow- 
cą masy ustanawia się Adwokata Dr. Ge- 
lehrter w Drohobyczu. 

Wszyscy ci, którzy do tej masy kon- 
kursowej, jako wierzyciele konkursowi pre- 
tensyę rościć chcą, mają takowe nawet w 
razie, gdyby o nie spór wytoczony był, w 
ciągu 60 dni od dnia ogłoszenia tego edyk- 
tu w tutejszym sądzie obwodowym wedle 
przepisu ustawy konkursowej w celu zapo- 
bieżenia zagrożonym w tejże skutkom pra- 
wnym zgłosić i na terminie, który na 
dzień 8 lipca 1880 w Samborze ustanawia 
8ię, przed komisarzem konkursowym do lik- 
widacyi i do oznaczenia pierwszeństwa wnieść. 

. Termin ten wyznacza się zarazem tak- 
że i do zawarcia ugody. Wierzycielom, któ- 
rzy na ogólnym terminie likwidacyjnym sta- 
ną, i pretensye swe zgłoszą, służy prawo po- 
wołać inne osoby w miejsce dotychczasowe- 
go zacządcy massy, jego zastępcy i człon- 
ków wydziała wierzycieli. 


wiek cenę. 

Cena wywołania wynosi 7311 zł. w. a. 

Wadyum 782 zł. w. a.; dalsze warunki 
przegladnąć można w registraturze. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 20 
kwietnia 1879 do tabuli weszli, lub którym- 
by uchwała licytacyę dozwalająca, lub dalsze 
licytacyi lub ekstrykacyi dotyczące uchwały 

| wcale lub wcześnie nie zostały doręczone, 
„adwokata Dr. Ludwika Heynego z zastęp- 
stwem przez adwokata Dr. Abdona Mijako- 
wskiego na kuratora ustanowiono. 

Złoczów dnia 3 kwietnia 1880. 


(3183 2—3) Obwieszczenie. 


| objętej mssy pe Michale Czapce własnej cia- 
| ła tabularnego niestanowiącej na pokrycie pre- 
tensyi Slawy Zinay w kwocie resztującej 28 
zł. a. w. z pn. 

Cena wywołania wynosi 150 zł. 

Wadyum 15 zł. a. w. 

Resztę warunków licytacyjnych można 
jprzejrzeć w tutejszo sądowej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy 

Ropczyce 15 marca 1880. 
(3211 2—3) Obwieszczenie. 

L. 336. C. k. sąd powiatowy w Turce 
ogłasza, iż na zaspokojenie sumy 93 zł. 76 
ct. w. 8. z pn. przez e. k. uprz. zakład kre- 
dytowy włościański naprzeciw masie leżącej 
Tymka Kryś wywalczonej, odbędzie się w 
tym sądzie po odbyciu dwóch terminów li- 
EMO i rozprawie z wierzycielami w 


myśl $. 148 u. s. na dzień 18 maja 1680 o 
10 godzinie przed południem trzeci termin 
publieznej licytacyi realności pod Nr. 85/73 
w Łomnie położonej, dłużniezej masy pod 
warunkami uchwałą z dnia 1 października 
1879 1 5081 dozwolonemi, wedla których 
ta roalność także niżej ceny szacunkowej 
300 zł. sprzedaną zostanie. 

Turka dnia 25 lutego 1880 
(3027 2—3) Edykt. 

L. 1925. Sąd obwodowy w Nowym- 
Sączu zawiadamia Jakóba Szostka, że na dniu 
4 kwietnia 18801 1925 wniósł Karol Weiss 
pozew wekglowy o zapłacenie sumy 110 złr. 
w. a. i na takowy wydał sąd na dniu dzi- 
siejszym nakaz zapłaty, mocą którego pozwa- 
ny obowiązany jest zaskarżoną kwotę w dniach 
trzech pod rygorem egzekucyi wekslowej za- 
płacić, lub zarzuty wnieść. 

Ponieważ miejce pobytu pozwanego 
tutejszemu sądowi nie jest wiadomem, usta- 
nawia się na jego koszt i niebezpieczeństwo 
kuratorem adwok. Dr. Zelechowskiego z sub- 
stytucyą adwokata Dr. Olszewskiego. 

Wzywa się pozwanego, aby w powyż- 
szym terminie ustanowionemu zastępcy wszel- 
kie środki do zarzutów dostarczył, lub in- 
neg: obrońcę sobie obrał, w ogóle wszelkich 
środków prawnych użył, inaczej wynikłe z 
zaniedbania skutki sam sobie przypisze. 

C. k. sąd obwodowy. 

Nowy-Sącz 10 kwietnia 1880. 

(3207 2—3) Edy kt. 

L. 812. ©. k. Sąd powiatowy »rzepro- 
wadzi publiczną licytacyę realności l. 89 w 
| Tuszynie położonej Michała Napory własnej 
'na pokrycie pretensyi Berisza Goldblata w 
„kwocie 15 zł. z pn. w trzech terminach dnia 


| L. 1461. C. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie ogłasza, że na zaspokojenie pretensyi 
e. k. uprz. akcyjn. galie. banku hipoteczne- 
go we Lwowie w kwocie 170 zł. 10 et. 170 
zł. 10 ct., 170 zł. 10 ct. i 1797 zł. 22 ct. 


L. 1416. Dnia 7 czerwca, dnie 12 lipca 
| i dnia 16go sierpnia 1880, każdym razem o 
j godzinie 10 rano odbędzie się w sądzie tu- 

tejszym egzekucyjaa publiczna sprzedaż re- 
| slności gruntowej l. 14 w Kawenczynie nie- 


31 maja 5 lipca i 9 sierpnia 1880, każdym 
razem o godzinie 10 rano. 


Cenę wywołania stanowi kwota 550 zł. 

Wadyum 55 zł. 

Protokół zastawniczego opisania i osza- 
cowania tej realności tudzież dalsae warunki 
przejrzane być mogą w sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy 

Mielec dnia 17 kwietnia 1880. 
(3104 2—83) Gdy kt 

L. 3063. Zawiadamia się Simona Ku- 
daka, którego miejsce pobytu nie jest wia- 
domem, iż w skutek podania zakładu kredyt. 
włość. we Lwowie wydano pod dniem 8 
marca 1880 1. 3063 nakaz zapłaty dłużnej 
temuż zakładowi sumy 81 zł. 61 ct. w. a. 
z pn. w dniach 14 oraz, że dlań kuratorem 
adw. Dr. Sleczkowski ustanowionym został. 

0. k. sąd powiatowy. 
Gorlice 8 marca 1880. 
(3147 3—3) Edykt 

L. 5448. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu zawiadamia niniejszem nieobecnego 
Marcina, właściwie Marcina Edmunda dw. 
im. Czekałowskiego, byłego nauczyciela szkół 
ludowych, który w 1863 przyłączył się do 
powstania polsko - rosgyjskiego, brał czynny 
udział w bitwie pod Badziwiłłowem i tam 
kuią w pierś ugodzony padł, że żona jego 
Paulina Czekałowska wniosła prośbę o uzna- 
nie go za umarłego, w celu zawarcia nowe- 
go małżeństwa. 

Wzywa się przeto Marcina właściwie 
Marcina Edmunda dw. im. Czekałowskiego, 
dla którego ustanowiono kuratora w osubie 
adw. Dr. Kwiatkowskiego, sżsby w przeciągu 
roku zgłosił się, gdyż jeżeli w tym czasie 
do sądu się nie zgłosi, ani też w inny spo- 
sób sądowi o życiu swojem wieści nie da, sąd 
przystąpi do ogłoszenia go za umarłego. 

Tarnopol dnia 19 kwietnia 1880. 
(3235 3—3) Edykt. 

L. 6781. ©. k. sąd powiatowy w Kol- 
buszowie zawiadamia, iż celem zaspokojenia 
wierzytelności Daniela Liebermana w kwo- 
cie 145 zł. w. a. z procentem po 69%, od 8 
września 1880 od sumy 99 zł. realność w 
Lipnicy pod l. 116 położona, Jana i Heleny 
Milków własna, ciała tabularnego niestano- 
wiąca, w dniach 12 maja, 16 czerwca i 21 
lipca 1880 każdym razem o godzinie 10 ra- 
no w drodze egzekucyi w tutejszym sądzie 
sprzedaną zostanie. 

Cena wywołalna wynosi 400 zł. w. a. 

Bliższe warunki w registratnrze tutej- 
szego sądu przejrzeć można. 

C. k. sąd powiatowy. 

W Kolbuszowie d. 28 grudnia 1879. 
(8127 3—3) Dbwieazesenioe. 

L. 6433. W sądzie tutejszym odbędzie 
się 28 czerwca, 12 lipeai 15 wrześsia 1880 
rano egzekucyjna sprzedaż realności Nk. 298 
w Suchej, obejmującej 3 morgi 868[_]* grun- 
tu, dom, piwnicę Jana Sklarczyka własnej 
niebipoteczej na pierwszych dwóch terminach 
za lab wyżej ceny, na trzecim niżej takowej. 

Cena szacunkowa 380 zł, wadyum 
38 zł. 

Resztę warunków przeglądnąć można 
w registraturze. i 

Slemień dnia 15 grudnia 1879. 

(2926 2—3) Edykt. 

L. 8288. ©. k. wyższy sąd krajowy we 
Lwowie podaje do wiadomości, że wskutek 
edyktu tusądowego z dnia 5 listopada 1878 
l. 24940 otwarto nowe księgi gruntowe: 

I. Dla majętności tabularnych: 

1. Dąbrowica Dom. 18 pag. 286. 

2. Części Dąbrowicy Dom. 36 p. 218 
w okręgu Janowssiego e. k. sądn powia- 
towego. 

3. Brusno nowe. 

4. Chotylub (jedna połowa) Dom. 175 
p. 113 n. 76 i 77 na imię Henryka Chry- 
stiana Grakieńskiego. 

5. Ohotylub (druga połowa) Dom. 474 
p. 234 n. 1. 36, 46,48, 49, 50 i 51 na imię 
Tytusa Zarzyckiego zapisano w okręgu Cie- 
szanowskiego ©. k. sądu powiat. 

6. Ceperów w okręgu Lwowskiego e. k. 
sądu powiat m. del. 

7. Stary Kossów w okręgu Kossow= 
skiego c. k. sądu powiat. 

8. Bełełuja w okręgu Sniatyńskiego 
e. k. sądu powiat. 

9. Burcze w okręgu Komarzanskiego 
e. K. sądu powiat. 

10. Dołhe w okręgu Medeniskiego c. k. 
sądu j.owiat. 

11. Czukałówka w okręgu Stanisławow- 
skiego e. k. sądu powiat m. del. 

12. Poczapińce, 

13. Draganówka. 

14. Berezowica wielka część, czyli po- 
łowa. f 

15. Berezowica wielka część, czyli */, 
z połowy. ` 

16. Berezowica wielka część, czyli */ 
z połowy. a 

17. Zsbójki. 

18. Ostrów. 

19. [hrowice. 

20. Chodaczków wielki. 

21. Kalasantówka. 

22. Smykowce i 

23. Stupki w okręgu Tarnowskiego 
e. k. sądu powiatowego m. del. 


24. Ilswcze w okręgu Trembolewskie- 
go c. k. sądu powiat, 

25. Czumale. 

26. Opryłowce. 

27. Jwańczany w okręgu Zbarazkiego 
e. k. sądu powiat. 

28. Hryniów w ekręgu Bobreckisgo 
e. k. sądu powiat. 

II. Dla posiadłości mniejszych w gmi- 
nach katastralnych. 

1. Dąbrowica podlegających Janowskie- 
mu e. k. sądowi pow. 

2. Brusno nowe i 

3. Chotylub podlegających Cieszanow - 
skiemu e. k. sądowi pow. 

4. Ceperow podlegających Lwowskiemu 
e. k. sądowi pow. m. d. S. IL. 

5. Stary Kossów podlegających Kossow- 
skiemu e. k. sądowi pow. 

6. Bureze podlegających Komarzańskie- 
mu c. k. sądowi pow. 

7. Dołhe podlegających Moedeniekiemu 
e. k. sądowi pow. 

8. Czukałówka podlegających Stanisła- 
wowskiemu e. k. sądowi pow. m. del. 

9. Berezowiea wielka. 

10. Ostrów. 

11. Ihrowiee 

12. Chodaczków wielki z Kalasantowką. 

13. Smykowee i 

14. Stupki podlegających Tarnopol:- 
kiemu c. k. sądowi powiatowemnu m. del. 

15. Ilawcze podlegających Trembowels-. 
kiemu e. k. sądowi powiatowemu 

16. Czumale i 

17. Opryłowce podlegających Zbarac- 
kiemu ce. k. sądowi powiat. 

18. Hryniów podlegających Bobreckie- 
mu e. k. sądowi powiat. jako instancyi re- 
alnej i że wyznaczony pomienionym  edyk- 
tem termin de zgłoszenia praw rzeczowych 
odnoszących się do nieruchomości noweini 
księgami gruntowemi objętych z dniem 1 
styeznia 1880 upłynął. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pier- 
wszeństwa jakiego wpisu w rzeczonych księ - 
gach na zasadzie §. 7 lit. b. ustawy z dna 
25 lipea 1871 Nr. 96 Dz. u. p. uskutecz- 
nionego w prawach swych uważają się za 
pokrzywdzonych, ażaby swe zarzuty majdalej 
do dnia 1 listopada 1880 a to eo do majęt- 
ności tabularnych pod I. 1, 2, 8, 4,5, 6 
w e. k. sądzie krajowym we Lwowie, pod 
I. 7,8 w e. k. sądzie obwodowym w Koło- 
myi, pod I. 9,10 w e. k. sądzie obwodowym 
w Samborze pod I. 11 w e. k. sądzie obwo- 
dowym w Stanisławowie, pod I. 12 do 27 
w e. k. sądzie obwodowym w Tarnopolu, 
pod I. 28 w c.k. sądzie obwodowym w zło- 
czowie zaś co do posiadłości pod II w prze- 
należnym c. k. sądzie powiatowym zgłosili, 
gdyż inaczej wpisy te nabędą skutku wpi- 
sów hipotecznych. 

Ostrzega się, iż termin powyższy nie 
może być aui przedłużonym, ani też z po- 
wodu zaniedbania do pierwotnego stanu 


przywróconym. 
Lwów dnia 31 marca 1880. 
(8284 1—3) Edykt. 


L. 8251. C. k. sąd powiatowy w Zbo- 
rowie podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zaspokojenia wierzytelności Samuela 
Herscha Schechtera przeciw spadkobiercom 
á. p. Józefa Andryiszyn w kwocie 80 zł. 
w. 8. z pu. odbędzie się w tutejszym sądz:e 
publiczna sprzedaż realności pod |. 11 w 
Pleśnianach położonej, masy Ś. p. Józefa An- 
dryiszyn własnej w trzech terminach, dnia 
7 czerwca 1880, dnia 5 lipca 1880 i dnia 
9 sierpnia 1880, każdym razem o godzinie 
10 przed południem, ktora to realność na 
pierwszym i drugim terminie za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś ma trzecim terminio 
i poniżej tejże sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa wynosi 602 zł. w. a. 

Wądyum zaś 60 zł. 20 ct. w. a. 

Bliższe zaś warunki licytacyjne można 
przejrzeć w tusądowej repistraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Zborów dnia 5 listopada 1879. 


(3282) dykt 

L. 1171. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia, iz złożone u niego zostały do przej- 
rzenia arkusze posiadania i inne akty służyć 
mające do założenia księgi gruntowej dla 
gmin szyperki i Kurzyna mala z kolonią 
Klein Rauchersdorf. 

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
szy posiadania wnoszone być mogą w sądzie 
lub przed komisarzem hipotecznym co do 
gminy Szyperki w dniu 13 a eo do gminy 
Kurzyna mała 14 maja 1880 w których dal- 
sze dochodzenia prowadzić będzie. 

Ulanów 5 maja 1880. 

(3288) Edy% t. 

L. 1551. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia, że dochodzenia miejscowe celem aa- 
łożenia księgi gruntowej dla gmimy kates- 
tralnej Bieliniec dnia 18 maja, dla gminy 
Wółka bielińska dnia 28 maja, a dla gminy 
Bieliny 10 czerwca 1880 rozpocznie. 

Każdemu wolno się zgłosić i przyto- 
czyć co dla ochrony swych praw m stóso- 
wne uzna. 

Ulanów 5 maja 1880. 


Só 
-T 


u. 2238. 


h „8143 3—8) 
Obwieszczenie. 


Doniesienia prywatne. 


Dyrekeya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
szcza niniejszem, że na podstawie $.- 
63 ustaw, kapitał 5899 zł. 45 kr. m. 
k. czyli 6194 zł. 74 et. w. a. listami | 


dostawce na większą 


Pios: się rzetelnego 
ilość mleka świeżego z naj- 


bliższych zastawnemi, Z yioo suny w zł. | 
7 m. k. na hipotekę dóbr Brzuchowice | 
F olw ar kó W w powiecie Przemyślańskim  położo- 


nych Edwarda Langa własnych, z te- 
go Towarzystwa wypożyczonej, Z dniem 
1 stycznia 1879 jeszcze pozostały 
wraz z odsetkami 1 należytościami 
podrzędnemi właścicielowi tych dóbr 
wypowiedziany zostaje, Z tym dodat- 
kiem, ażeby w przeciągu Sześciu mie- 
sięcy takowy pod rygorem egzekucji, 
mianowicie lieytacyi dóbr hipotece 
podległych , do kasy gal. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego był złożony. 
We Lwowie d. 14 kwietnia 1880 
zu BR (8145 3—3) 
Obwieszczenie, 

cya galicyjskiego Towarzy- 
stwa DU Ri, ziemskiego obwie- 
ezeza niniejszem. że na podstawie $. 
63 ustaw, kapitał 956 zł. 36 ct. w. 
a. listami 


miasta Lwowa. 
Pachciarze są wyłaczeni. 


Bliższa wiadomość w handlu 


nabiałem, przy ul. halickiej 1. 50. 
(8240 2—6) 


mre a  , 


42. l = (3146 3—3) 
Obwieszczenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwiesz- 
cza niniejszem, że na podstawie §. 
63 ustaw, kapitał 1051 zł. 99 ct. w. 
a. listami zastawnemi z większej su- 
my 1100 zł. w. a. na hipotekę fol- 
warku Miillerówka z dóbr Baczów i Po- 
dusilna wydzielonego w powiecie Prze- 
myślańskim położonego, spadkobier- 
ców śp. Jakóba Móllera własnego, z 
tego Towarzystwa wypożyczonej, z 
dniem 1go stycznia 1879 jeszcze po- 
zostały, wraz z odsetkami i należytoś- 
ciami podrzędnemi, właścicielom tych 
dóbr wypowiedziany zostaje, z tym 
dodatkiem, ażeby w przeciągu Sze- 
Ściu. miesięcy takowy pod rygorem 
egzekucyi, mianowicie licytacyi tego 
folwarku hipotece podległego do kasy 
galie. Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego był złożony. 

We Lwowie d. 14 kwietnia 1880. 


L. 9764. 


zastawnemi, Z zo su- 

| z, w.a. na hipotekę Iolwar- 
kia Boa z dóbr Baczów i Podu- 
silna wydzielonego» W powiecie Prze- 
myślańskim położonego, Piotra Bru- 
bachera własnego, Z tego Towarzy- 
stwa wypożyczone) Z dniem 1 a 
1879 jeszcze pozostały wraz z odset- 
kami i należytosciami podrzędnemi, 
właścicielowi teg9 folwarku wypowie- 
dziany zostaje, 7 tym dodatkiem, aże- 
by w rzeciągu sześciu miesięcy 
takowy pod rygorem egzekucji, mia- 
nowicie licytaCJI rzeczonego folwarku 
hipotece podległego, do kasy galic. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
był złożony. 


We Lwowie d. 14 kwietnia 1880. 
TONA, ZA 


Ces. kr. uprzyw. (3162) 


Czerniowiec. -Jasskiej. 


m 


Towarzystwo 


drogi żelaz. Lwowsko- 


WE w lilosow anie 
akcyj i pryorytetów. 


Według notaryalnego protokołu zostały dnia dzisiejszego następujące 
akcye i pryorytety wylosowane, a to: 
Akcye. 
Nr. 1954 5935 9089 9820 15342 19976 23518 24993 51190 51882 64779 
74781 056% 01595 87995 95070 97027 102012 104683 107899 razem 20 sztuk. 


Pryorytety I Emisyi, 
Nr. 286 356 1826 2085 2318 2733 3033 3059 3168 3466 3518 3772 
3959 4198 5119 5133 5209 5896 6091 6488 6808 6635 6651 6672 6981 7678 8260 
8385 8805 8816 9464 9548 9557 9662 9838 10626 11176 11446 11698 11746 12249 
12325 12456 12466 12691 14164 14684 14076 15685 15853 16586 16844 17011 17073 
17403 17768 18126 18251 18801 19372 19402 19716 19844 20193 20295 203% 20521 
21085 21417 22247 22309 22700 22728 23071 23557 24656 25182 25228 25821 2626Ż 
27036 27078 27159 27892 28292 28769 28937 20062 29420 29437 20543 29720 29755 
29521 30847 30406 81461 31515 31634 31920 32170 32179 32216 32340 32691 32950 
33016 33559 33789 34090 34138 34289 34596 34704 34742 35074 35755 30933 36035 
35673 35818 39441 39740 89907 razem 124 sziuk. 

dwa. a OANYIWEÓ 1953 6374 

N-. ) 13 3486 p 344 495 i 
6834 6900 7350 7352 7517 7520 7576 Zaca" oce oka 11888 12484 13987 
12974 14145 14668 16454 16638 16875 16904 18422 18601 19511 19552 
20201 20161 20563 20566 20794 20027 20830 20982 20983 21497 21751 21951 22377 
23022 23928 24142 24206 z45'3 24574 25097 25599 25991 26288 2 
26636 27039 27044 27468 27614 27664 27989 28292 28778 29133 29224 29397 
30691 30744 31080 31095 31346 32198 33070 38154 33156 33282 33672 34610 
35421 35512 30519 35585 35964 35876 36086 86352 38535 38790 38831 38539 razem 
55 Pryorytety III. Emisyj, 
Nr. l4l4 2149 2231 3031 3085 3105 3618 3653 4008 A 

447: 473% 4777 49-8 5028 55i6 5818 6216 6435 7401 qq54 8078 8387 6058 906 
9166 9361 10100 10125 10594 10674 11062 11072 11734 1206! 12309 12322 A 
12618 13071 13185 18591 14026 14068 14248 14625 14757 15227 15242 1524 1532 
15349 15400 15461 15630 15778 15978 16575 16756 17125 7250 17768 17989 l 
18.33 18530 18642 14992 19366 19443 20007 205=8 20707 20741 20829 20983 21140 
21662 21775 22024 72229 22232 28218 23352 28128 23734 24314 24367 24718 24768 
24848 25040 25264 27399 2752! 27663 27756 26275 29091 29132 29629 29759 31720 
82225 8-876 33420 33680 34168 34168 34571 35167 85251 35388 38215 30919 40134 
40198 42580 A ze 15009 45019 47237 41247 41593 48273 49739 50141 50500 
51779 razem SOW 


Ra uL 


Pryorytety IV. Emisyi. M PA 
08 435 1452 2476 2905 3251 3864 3882 4623 4340 5243 5454 5954 62: 
7853 >w i 8030 8061 8215 8612 9100 9132 9208 9854 10125 10187 10865 11464 | 
12060 12244 12712 12763 13232 13922 14400 14570 14697 14706 15348 15731 ABE) 
43 sztuk. g ; 
E ei tych wylssowanych 20 akcyj i 405 prrzorytetów mogą podjąć, zacząwszy 
od 1go listopada b. r., wartość nominalią tychże a mianowicie: 


za jedną akcyę dwieście (200) zł. w. a. w srebrze i 
za jedną pryorytetę trzysta (300) zł. w. 8. w srebrze 
wraz z odsetkami bieźąceimi do 31 października b. r. w głównej kasie Towarzystwa w 
Wiedniu za ściąguwniem dotyczących obligów Titres) ze wszystkiemi niezapadłemi ku- 
ponami i talonami. 
Równocześnie wymienio ie zostaną wylesowane nkcye w myśl statutów na osobne Ba 
okaziemia tychże opiewaą'o listy użyskowania. 
Z dawuiejszych wylosowań pozostały następujące «kcye i pryorytety jeszcze niewy- 
kupione. 
Z 1 maja 1879. 


Akcy e. 
Nr. 4052 14652 33464 52463 66119 77680 81124 83760 110430 118237. 


= Pryorytety I Emisyi. 
Nr. 1460 3206 4664 6080 8407 15761 20060 20800 20795 21416 21044 22068 


22050 23823 24786 26007 27753 31060 33174 33369 33826 36722. 


Pryorytety II Emisyi. 
Nr. 1404 2393 2483 3046 3265 6890 9351 10743 10769 10906 18577 14009 14662 


14765 15687 16789 18238 19986 21316 22084 22912 23788 25602 26074 26844 27767 
2-050 31192 31805 31803 32392 36866 39120 39787. 


Pryorytety II Emisyi- 
Nr. 649 1047 2771 2987 3192 7297 7545 7812 10079 11658 12298 12655 14105 


15341 18562 18804 20525 20928 21274 24253 26360 26379 32119 32386 33229 39383 
43404 43464 48513 48859. 


Pryorytety IV Emisył. 
Nr. 584 2530 3604 8177 8330 8337 8638 8781 11271 17258 


Z 1 maja 1878. 


AKkcy ©: 
Nr. 5195 16291 30074 66004 70634 79350 829 0 108427. 


Pryorytety I Emisyi. 
Nr. 1676 2286 2799 6938 8500 11892 13259 13510 14732 17818 20278 22725 


25311 25934 29572 36525 36661 37018 39477 


Pryorytety II Emisyi. 
Nr. 4954 5288 6608 7652 13502 15064 17489 27406 27475 304381 32204 32632 


35770. 


Pryorytety III Emisyt. 
Nr. 6413 6478 6618 11748 13883 14301 15544 15665 16354 23946 25265 30871 


43592 51946. 


Pryorytety IV Emisył. 
Nr 821 5347 6708 10983 11768 15260. 
Z 1 maja 1877. 
AKkcye. 
Nr. 12535 21575 101569 107875 111678. 
b l Pryorytety I Emisyi. 
Nr. 3257 5932 6925 8499 10845 11740 14225 14628 19074 20418 20894 22510 


24426 26698 27034 36012. 


Pryorytety Il Emisyt. 

Nr. 3063 5170 7894 12199 13911 15560 15609 16582 16373 24092 29995 33578. 
Pryorytety III Emisyi. 

Nr. 561] 8574 12993 17408 17449 18797 29346 31793 35105 43123 43452 
Pryorytety LV Emisyi. 


Z 1 maja 1876. 
Akcy e. 


Nr. 14169 15777. 


Nr. 43901 88021. 
Pryorytety I Emisyi. 
Nr. 7556 13503 20617 22504 29168 34023 34784 36326. 
Pryorytety II Emisyi. 
Nr. 17346 26230 35441 85606. 
Pryorytety III Emisyi. 
Nr. 13804 16907 188538 18857 24003 31799 43446. 


Pryorytety IV Emisyi. 


Z 1 maja 1875. 
Akcye. 


Nr. 14385. 


Nr. 32060 41606. 
Pryorytety I Emisyi. 
Nr. 9690 11540 11673 15342 15682 19872 19939 34537. 


Pryorytety II Emisyi. 
Nr. 1724 4602 22433 26092 30278. 


Pryorytety III Emisyi. 
Nr. 3305 4315 5536 11788 16049 30028. 


Pryorytety IV Emisyi. 


Z 1 maja 1874. e 
Akcye. 


Nr. 850 3649. 


Nr. 15011 69341 106924. 
Pryorytety I Emisyi. 


Nr. 21096 27242. 
Nr. 14359. 

Nr. 26974 48877. 
Nr. 2697 15292. 


Pryorytety II Emisyi. 
Pryorytety III Emisyi. 


Pryorytety IV Emisyi. 


Z 1 maja 1873. 
Akcye. 
Nr. 89332 106738. 


Pryorytety I Emisyi. 
Nr. J2292 24238. 


Pryorytety III Emisyi. 
Z 1 maja 1872. 


Pryoerytety I Emisyi. 


Nr. 2205 2841 17974. 


Nr. 6222. 
Pryorytety III Emisyi. 
Nr. 13345. 
Z 1 maja 1871. 
Akcye. 
Nr. 90856 
Z 1 maja 1870. 
Pryorytety II Emisyi. 
Nr. 35090. 
Z 1 maja 1868. 
Pryorytety I Emisyi, 
Nr. 3552 


` Wiedeń doia 1 mua 1880. 
C. k. uprzyw. kolej Liwowsko-Czerniowiecko-Jąsska 


(Przedrukowanie nio opłaca się). 


R 


(3142 3—3) 


(Obwieszczenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy 
stwa kredytowego ziemskiego obwiesz- 
Cza niniejszem, że na podstawie $. 
63 ustaw. kapitały 12.571 zł. 42i 
5600 zł. w. a. listami 
większych sum 12.700 zł. i 5.6000 zł. 
na hipotekę dóbr Nowosielce Kozie- 
kie w powiecie Dobromilskim położo- 
nych Wilhelminy z  Nowosieleekich 
Raszowskiej własnych, z tego towa- 
rzystwa wypożyczonych, z dniem 1go 
stycznia 1878 jeszcze pozostałe, wraz 
z odsetkami i należytościami podrzę- 
dnemi, właścicielce tych dóbr wypo- 
wiedziane zostają, z tym dodatkiem, 
ażeby w przeciagu sześciu miesięcy 
takowe pod rygorem egzekucyi, mia- 
nowicie licytacyi dóbr hipotece pod- 
ległych do kasy galic. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego były złożone. 
We Lwowie d. 14 kwietnia 1880. 


1 2220. > (8140 3—3) 
Obwieszczenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie 
szcza niniejszem, że na podstawie $. 
63 ustaw, kapitał 3214 zł. 66 ct. 
w. a. listami zastawnemi z większej 
sumy 3600 zł. na hipotekę dóbr Cie- 
szacinek w powiecie Jarosławskim po- 
łożonych, Franciszki Paprockiej włas- 
nych z tego Towarzystwa wypożycz 
nej z dniem 1go stycznia 1878 jesz- 
cze pozostały wraz z odsetkami i nale- 
żytościami podrzędnemi, właścicielce 
tych dóbr wypowiedziany zostaje, z 
tym dodatkiem, a'eby w przeciągu 
sześciu miesięcy takowy pod rygorem 
egzekucyi mianowicie licytacyi dóbr 
hipotece podległych do kasy galic. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
był złożony. 


We Lwowie d. 14 kwietnia 1880. | uk 


L. 2239 (2144 3-—8) 


(Obwieszczenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
szcza niniejszem, że na podstawie $§. 
63 ustaw, kapitały 11443 złr. 11585 
zł. 86 ent,, w. a. listami zastawnemi, 
z większych sum 33400 zł. m.k.i 
14700 zł. w. a. na hipotekę dóbr 
Olenko w powiecie Dąbrowskim po- 
łożonych, a spadkobierców śp. Feliksa 
barona Konopki własnych, z tego To- 
warzystwa wypożyczonych, z dniem 
1go stycznia 1878 r. jeszcze pozostałe 
wraz z odsetkami i należytościami pod- 
rzędnemi właścicielowi tych dóbr wy- 
powiedziane zostają, z tym dodatkiem, 
ażeby w przeciągu sześciu miesięcy 
takowe, pod rygorem egzekucyi, mia- 
nowicie licytacyi dóbr hipotece pod- 
ległych, do kasy galic. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego były złożone. 

We Lwowie d. 14 kwietnia 1880. 


L. 2223. i | B141 3—8) 
Obwieszczenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
szcza niniejszem, że na podstawie $. 
63 ustaw, kapitał 1700 zł. w. a. lis- 
tami zastawnemi, z większej sumy 
2000 zł. na hipotekę dóbr Przyszowa 
w powiecie Limanowskim położonych, 
Emila i Maryanny Głladyszowskich 
własnych, z tego Towarzystwa wy- 
pożyczonej, z dniem 1go lipca 1878 
jeszcze pozostały, wraz z odsetkami i 
należytościami podrzędnemi właści- 
cicielom tych dóbr wypowiedziany 
zostaje, z tym dodatkiem, ażeby w prze- 
ciągu sześciu miesięcy takowy pod ry- 
gorem egzekucyi, mianowicie licytacyi 
dóbr hipotece podległych do kasy 
galic. Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego był złożony. 

We Lwowie d. 14 kwietnia 


1580. 


10 


KFZEZZZZEZKZZRZKENMZZZNKRKKKZRKZKKKZZKKEZRZKKKZEKZEKZMŻ 


Po raz pierwszy sprowadzone 


świeże i naturalne 


WODY MINERALNE 


NZEZEZZEEKOZZZKIZK 
zastawnemi, Z emamaa mnaman AAS 00000 *0000000%+40 


BIUPO 


Wauczycielskie 


Heleny Nowoleckiej? 


JK veali p 
ulica Gołębia - Niższa 1. 183. $ 


Powyższy Zakład, jako specyalny w swym 
rodzaju, załatwia zlecenia we względzie wybo- 
ru nauczycielek i nanczycieli, odpowiednio wy- 
kwalifikowanyeb, tak krajowej jak i zagranicz- 
nej edukacyi. Na żądanie dostarcza bony cu- D 
dzoziemki, Francuzki i Niemki, które z gwaran- D 
cya strony moralnej, sprowadza z zagranicy, dla 
Królestwa, Cesarstwa i Galicyi. — Dla nauczy- LJ 
cielek wyższych zdolności kt're przyjmuje do ®, 
zapisu) wakują posady korzystne. 


Helena Nowolecka. 
(2426 5—12) 
eO PYY TS PDT WY WWW PF WEY 


Zmiana lokalu. 


SA e ABER AN (R. 4B JA ARAM OR RCS 


| | 
| F. M. ZIELIŃSKI 


we LWOWIE 83510 1—6) 


| Przeniósł swój skiep i pracownię 
obówia dla dam, mężozyzn i dzieci, do domu 
' przy ulicy Teatralnej 1. '7, naprzeciw kościoła 
archikatedralnego. 
Zawiadamiając P. T. Szanowną Publiczność, że 
jak dotychczas tak i nadal staraniem mojem bę- 


o- | dzie w ogóle zadowolnić moich odbiorców, szcze- 
| R zwracam uwagą Szan. odbiorców z prv- 


wineyi, którzy miarę nadsyłają, aby stopę na 
papie:ze dokoła równo odrysować dla dokład- 
neg» objaśnienia składu i długości stopy; sze- 
rokość w podbiciu i paleach mierzy się jak 
zwykle papierem lub cantimetrem, tudzież opis 
nagniotków, odmrożonych kostek, wklęsłości, 
rozmaite kalectwa nóg, pooszę dokładnie opisać, 
gdyż takowe według anatomii zbadane i podług 
tegoż urządzone kopyta nie tylko że ulgę w 
cierpieniach bolu nóg, co do wyg -dnego obówia 
przycesi, ale ws'elk'e nagniotki na zawsze usuwa. 


%y Janowie pod 
dwa młyny wodne 


od lg października b. r. do wy- 
dzi. rżuawienia. —-- Bliżssej wiadomości u- 
dzieli Zarząd dóbr w miejcu (2857 0—6) 


Szuka się 


DOMIGSZKANIA 


złożonego z 9 do 10 pokojów w 
dzielnicy sehludnej i niezbyt oddalonej od 
śródmieścia, na dele lub na pierw- 
szem piętrze. Pomieszkanie ma 


być podzielne w ten sposób, aby two- 


rzyło trzy partye z równą ilością poko- 
jów, <lwłe z kuchniami, trzecia bez 
kuchni, niekoniecznie na jednem i tem 
samem piętrze. Pierwszeństwo mają po- 
mieszkania w pobliżu ogrodu jezuickiego, 
lub same z ogródkiem. Pomioszkania te 
mogą być wyneinte od 1go lipca lub 
wcześniej. — W razie odpowiednich 
warunków mógłby być wynajęty cay 
mały dom. Oferty przesyłać należy do 
Administr. „Gazety Lwow. 
skiej* bez pośrednictwa trzecieh osob. 


ZEMATYZ 


Królestwa Gaiieji i Lo- 
domeryi z Wielkiem 


księstw. Krakowskiem 


R ” on 


na rol 
1880 
nahyć można po cenie 2 zł. G% et. 
w kkspedycyi 
„Gazety Lanouskiej. 
Zamiejscowi zechcą przesłąć £ zł 
TP et. z kiórych "zypada 10 ct 
na opakowanie i list frachtowy. 
MY Szematyzm przesyłamy (yiko za 
niszczeniem n.leżytośeł z góry 


Za pobraniem nuależytośńci nie 
przesyłamy SzewaLtyznin. 


— 


— Z drukarni Wł Łosińskiezo nl. Osarneckiego |. 12, dom Wernera, 


krajowe i zagraniczne 
otrzymuje i poleca 


(2365 137) 
ZEKKZKRKKEZZKMIW 


Na sprzedaż 


ILLA, 


w uroczem położeniu nad rze- 
ką Świeą, 7/4 mili od stacyi 
kolei Albrechta: Dolina. Na 
wyniosłym a łatwo przystępnym pagórku śród 
pięknie założsnego ogrodu z mnóstwem kwia- 
tów, z klombami starych modrzewi i sadem wy- 
bornych owoców (bywa po 30 korey w latach 
średnich), leży dom mieszkalny w 34 muro- 
wany (salon, 7 pokoi i przedpokój, 2% kuchnie, 
oranżerja, 5 osobnych wcehodów) lodownia, staj- 
nia na 6 koni, 12 krów, stodoła, spichlerz i 
t.d Przy tem 16 morgów pola ornego w dob- 
rej glebie i wybornych łąk. Przy ogrodzie szkar- 
py lasem porośnięte, ze ścieżkami do rzeki 
prowadzącemi  Prześliczne widoki ua góry 
okoliezne i kilkumilową przestrzeń doliny rzeki 
Swiey. Poczta, lekarz,apteka, ż tyea,sklep korzen 
ny, rzeźnia w miejscu. Bliższa wiadomość we Lwo- 
wie, w księgarni Wilda, ulica akadoinicka 1. 3. 
(33W 1—3) 
+o 


» Krochmal 


„połyskujący brylantowy* | 


z własnego wyrobu 
za którego wyśmienity skutek peręczam, 
przewyższa wszelkie inne wyroby, nadaje bie- 
lznie (szmizetki, manszeiy i kołnierzyki) | 
najpiękniejszy pełysk, białość i sztywność a 
nejgłówniejszy, że nie psuje bielizny jak in- 
ne krochmale połyskujące. 

Polecam go w paczkach z przepisem 
użycia, w których każdy % poreye się znaj- 
duą. 

Każda porcya rosprszeza się tylko w 
ciepłej wodzie, bieliznę się krochmal: i zaraz, 
jak długo jeszcze wilgotna, prasuje się. 

Na moją regestrowaną markę proszę 
u=słać. (3309 2 6) 


O. T. Winckler. 


«mus zzz w 


ZEZEWEWKZZEEZZEzEM 


— — 
== Ů—_ 


nowo otworzony handel 


JÓZEFA PADEWSKIEGO 


we LWOWIE. 
Wysyłki na prowineyę zwrotną poozt:,. 


4 KZ widna! 


Zdrojowisko siarczanne 
w Pustomytach 


pod Lwowem, 


otwarte zostanie z końcem maja r. b. dla użyt- 
ku publ cznego. Zakład kąpielowy w Pustomy- 
tach jest połeżony przy stacyi kolei Arcyksię- 
cia Albrechta, Gliluna-Nawarya. Jazda 
ze Lwowa do tej stacyi trwa 45 minut a ze 
stacyi do samego zakładu kąpielowego, omni- 
busem, 10 miput. W budynku mieszkalnym, 
odpowiednio urządzonym, mogą goście znaleźć 
stosowne pouieszczenie. Do kąpieli zbudowano 
stosowte łaziewki. Tem zakład zdrojowy 
został koncesyonowany dekretem wy- 
soklego c. k. Namiestnictwa dnia 27 
kwietnia 1880 do 1. 17995 a c. k. kra- 
jowa Rada zdrowia zalicza te zdroje 
na podstawie chemicznego rozbioru 
do rzędu najsilniejszych zdrojów siar- 
czanych. 


Cały ten zakład Kąpielowy 


z stosownemi urządzeniami jest matych= 
miast do wydzierżawienia pod 
bardzo przystępnemi warunka- 
mai. Dzierżawca może ewentualnie obj;ć także 
dzierżawę propinacyi w Pustomytach i w przy- 


| 


siołku Wolicy. Po bliższą informacyę zgłosić 
się można do portyera w hotelu Larga we 
Lwowie (3059 4—?) 


Zk Azad E A ESA a a a 
- Do najęcia zaraz 


f pokoje z dwcma wchodami, z kuchnią, pi- 
«nicą i strychem. Ulica św. Łazarza Nr. 1 

lit. A. 

| 

| 

| 


Tylko dla osób!! 
!!wieku dojrzałego!! 
| S'E ab 


które dotąd wyszły w 800 edycyach w najroz- 

maitszych językach: pierwszy polski przekład 

Wład. Ordona, są do uabycia wszystkie 
za złr. 5. 


Zamówienia przyjmuje księgarnia 


F. H. Richtera 


we Lwow i e. 


. 
$ 


8139 2—5 
więk AH 


Odszczeyólniona dwoma medalami zasługi i listem pochwalnym 


AA ntilenttila 5 


Pod gwaralcyą, że w 25 dniach najmocniej rozwinięte piegi, opaie- 


mie siencczne i plamy wątro 
go środka bezpowrotnie giną „Antile 


biame pod działaniem tego znakomite- 
mttila** jest zupełnie nieszkodliwą. na- 


daje twarzy białość, delikatność i przejrzystość, Cena 2 zł. 
Nabyć można w aptekach: w Krakowie u p. Dylskiego, w Stanisławowie 
u p. Stechera, w Tarnopolu u. p Jawrogiewicza, 


JAN IHNATOWIG Z, 


magister farmaoyi i zaprzysięgły chemik sądowy. 


Lwów ulica Ko 


F. S, Bardasz 


pernika p. l. 3. (3090 2—? 


sve Lev owswvie vis à vis kościoła katedry l. 9 
poleca swój 


Główny Skład gotowej Bielizny 
także wykonują się zamówienia na bielizyę w najkrótszym czasie. 
Płótna i Stołowej Bielizny 
największy wybór! 
saskich Pończoch i Skarpetek 
angielskich płaszezow od deszczu i D. « 
najnowszych kolnierzyków, manszeć i 


vocho w 


rat 


1, £r<3<5% 
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